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      milionów klientów
      ufa nam na okrągło!7

Mieszkańcy Książek domagali się wybudowania boiska dla dzieci i młodzieży. Obawiają 
się, że pieniądze przeznaczone na ten cel przepadną.

      Książki

Burzliwie obrady

R E K L A M A

Funkcjonowanie świetlic wiej-
skich, wypoczynek dzieci ze Szkoły 
Podstawowej, oświetlenie uliczne 
oraz spotkania mieszkańców – to 
zadania, które zostały zrealizowane 
przez wieś Książki. Pozostały jesz-
cze 2 przedsięwzięcia zaplanowane 
na ten rok. Mianowicie – budowa 
boiska do siatkówki plażowej oraz 
festyn z okazji święta ziemniaka. 

Podczas spotkania w Gmin-
nym Ośrodku Kultury w Książkach 
, które zorganizowano 20.09.2012 r. 
o godz.19:00, przedstawione zosta-
ło sprawozdanie z realizacji inwe-
stycji przewidzianych w funduszu 
sołeckim na 2012 r. O ile, co do or-
ganizacji święta ziemniaka nie było 
wątpliwości (mieszkańcy ustalili, 
że zorganizuje je Rada Sołecka oraz 
GOK), o tyle dyskusja nad budo-
wą boiska do siatkówki plażowej 
zajęła większość czasu zebrania. 
Swoją uwagę jako pierwszy zgłosił 
Andrzej Walkiewicz. – Dlaczego 
boisko nie zostało jeszcze wybudo-
wane? Minął okres letni, w którym 

dzieci i młodzież mogliby pograć. 
Teraz to już sam nie wiem, kiedy 
boisko powstanie – mówił z żalem 
w stronę wójta, Jerzego Polcyna. 
Inni również poparli mieszkańca 
Książek. Pytali, kiedy ruszy budowa 
boiska. - Prace zostaną rozpoczęte, 
jeśli zostaną przyznane nam grunty 
– odpowiedział wójt gminy. Z sali 
Gminnego Ośrodka Kultury padło 
stwierdzenie, że działka jest goto-
wa na zagospodarowanie i nie po-
trzeba czekać na grunty z Agencji 
Nieruchomości Rolnej. – Już 2 razy 
było uchwalane przez Radę Gmi-
ny, że kompleks boisk sportowych 
ma stanąć w pobliżu hydrofornii! 
– mówił do wójta zdenerwowany 
Andrzej Czyżykowski. - Niech Pan 
nie wprowadza opinii publicznej 
w błąd! Nie było decyzji, że to bo-
isko będzie koło stacji uzdatniania 
wody – stanowczo powiedział wójt. 
Głos zabrał również otwierający 
zebranie. – Młodzież nie ma miej-
sca, gdzie mogłaby rozwijać swoje 
możliwości. Boisko do siatkówki 

plażowej mogłoby powstać za tora-
mi. Jednak trzeba pomyśleć o kom-
pleksie sportowym, który byłby 
dostępny dla młodszych jak i doro-
słych ludzi – zwrócił się do wójta, 
Bogdan Pacholski. Bardzo szyb-
ko na tę wypowiedź zareagowała 
skarbnik Urzędu Gminy. – Drodzy 
Państwo, zadanie jak i środki zosta-
ły uchwalone rok temu i nie pod-
legają mody�kacji. Inwestycja musi 
zostać wykonana w tym miejscu, 
gdzie Państwo wskazali i nie ma od-
wrotu – poinformowała skarbnik, 
Elżbieta Kępińska. Mieszkańcom 
nasunęło się pytanie: co stanie się 
z pieniędzmi przeznaczonymi na 
to zadanie (była to kwota 6 tys. 600 
zł)? - Jeśli zadanie nie zostanie zre-
alizowane do końca roku, fundusz 
przepada. – skontrowała skarbnik. 

Oburzeni uczestnicy spotkania 
żądali wyjaśnień ze strony wójta. 
Nieustannie pytali, gdzie te pienią-
dze tra�ą. – Władza jest dla społe-
czeństwa czy odwrotnie? Co teraz? 
Ponad 6 tys. zł tak ot zginie? – pytał 
jeden z uczestników obrad. Swoją 
opinię wygłosił również przewod-
niczący zebrania. – Moi drodzy, 
wójt ma jeszcze ponad 3 miesiące 
na realizację zadania. Wierzę w to, 
że nie odpuści i sam dopilnuje bu-
dowy boiska – mówił Marek Cisek. 
Prowadzący wpadł również na po-
mysł, by za pieniądze przeznaczone 
na budowę boiska do siatkówki pla-
żowej kupić niezbędne materiały 
jak np. siatka, taśmy, słupki. W ten 
sposób mieszkańcy wsi Książki 
uniknęliby straty ponad 6,5 tys. zł. 
Uczestnicy poparli Marka Ciska, 
dodając, że zakup tych elementów 
jest bardzo ważny dla inwestycji. 
Wszyscy odetchnęli, że pieniądze 
nie zostaną zaprzepaszczone. – 

Wójt mija się z prawdą! Ustalaliśmy już, że kompleks rekreacyjno – sportowy 
zostanie wybudowany przy ul. Północnej w pobliżu hydrofornii. – mówili oburzeni 

mieszkańcy gminy

W takim razie, kiedy wójt planuje 
dokonać zakupu wymienionych 
przez nas materiałów? – zapytał 
Andrzej Czyżykowski. – Do końca 
roku zobowiązuję się ten problem 
rozstrzygnąć – odparł Jerzy Polcyn. 
Mieszkańcy ostatecznie doszli do 
porozumienia i postanowili zaufać 
wójtowi gminy.

W dalszej części zebrania Bog-
dan Pacholski przedstawił obec-
nym listę zadań, które zostanę s�-
nansowane z budżetu sołeckiego 
na 2013 rok. W przyszłym roku, 
środki w wysokości 30 tys. zł zo-
staną wykorzystane na: oświetlenie 
ulic sołeckich, zakup destruktu as-
faltowego i organizację uroczysto-
ści patriotyczno – religijnych. Do-
datkowo, wójt gminy przeznacza 
z budżetu 12 tys. zł na remont dróg 
gminnych w Książkach. 

Tekst i fot.

Patrycja Murawska

Sprawa budowy boiska do siatkówki 
plażowej była poruszana wiele razy na 
spotkaniach i posiedzeniach komisyj-

nych. Kiedy to było?! Boiska nie ma 
i obawiam się, że nie będzie – mówił 

Andrzej Walkiewicz
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Wydawnictwo Promocji Regionu

szuka dziennikarza 

współpracownika z terenu miasta i powiatu 
wąbrzeskiego

Interesują Cię sprawy Twojego miasta lub gminy?
Wiesz, co ciekawi lub martwi mieszkańców?

Lubisz pisać i chcesz spróbować
swoich sił w dziennikarstwie?

Czekamy na Ciebie!
Oferujemy pracę na umowę o dzieło, 

w młodym, dynamicznym zespole.
Dzięki nam możesz zyskać doświadczenie zawodowe 

i wzbogacić swoje CV.
Oczekujemy umiejętności pracy pod presją czasu, 

sumienności, terminowości. 
Próbne teksty, wraz z CV, prosimy nadsyłać

na adres e-mail:  
redakcja@wpr.info.pl

      Wąbrzeźno

W świecie bez roślin
Kino Wąbrzeskiego Domu Kultury zaprasza na animację „Lorax” – poruszającą opowieść 
zarówno dla dzieci, jak i dorosłych.

Film będzie można zobaczyć 
30 września, o godz. 16.00. Cena 
biletu 6 zł.

 W odgrodzonym od zniszczo-
nych połaci ziemi mieście – „gdzie 
przyroda nie jest mile widziana”, 
bo nawet drzewa i trawniki są z 
plastiku żyje Ted. Chłopak zako-
chany jest w Audrey, która marzy 
o tym żeby zobaczyć prawdziwe 
drzewo. Ted zamierza spełnić 
marzenie ukochanej i w tym celu 
wyrusza poza miasto. Aby znaleźć 
drzewo musi poznać historię Lo-
raxa – strażnika lasu, który potra-
�ł rozmawiać z drzewami. Główny 
bohater dowiaduje się, dlaczego 
nie ma roślin, co się stało z Lora-
xem i kto za tym wszystkim stoi. 

 „Lorax” to ekranizacja jednej 
z najpiękniejszych bajek �eodora 
Seussa Geisela znanego jako Dr. 
Seuss, autora 44 książek dla dzie-
ci, do których sam wykonywał 
ilustracje. Jego najbardziej znaną 
bajką jest „�e Cat in the Hat”, Po-
lakom znana jako „Kot Prot”.  

Bilety do nabycia tydzień 
przed projekcją w kasie WDK od 
poniedziałku do piątku w godz. 
8.00-16.00 lub w Kawiarni Styl od 
wtorku do piątku w godz. 16.00-
20.00 oraz godzinę przed projek-
cją �lmu.

PG, 

fot. www.kayleighbugbooks.

blogspot.com

Lorax Tytułowy bohater to strażnik lasu, 
który potrafi rozmawiać z drzewami

      Wąbrzeźno

Świat musicalu i operetki
Zespół Camerata Vladislavia wystąpi z repertuarem operetkowym i musicalowym w na-
szym mieście. 

Koncert „Muzyka, szampan 
i miłość (Świat musicalu i ope-
retki)” odbędzie się 18 listopada 
(niedziela), o godz. 18.00 w Wą-
brzeskim Domu Kultury. Camera-
ta Vladislavia wykona m.in. takie 
utwory, jak: „Skrzypek na dachu”, 

„My Fair Lady”, „Marsz Radec-
kiego”, „Czardasz Montiego, „Nad 
pięknym modrym Dunajem” i inne 
znane arie, szlagiery, przeboje mu-
zyki klasycznej i rozrywkowej. 

Bilety można nabyć w kasie 
WDK, w cenie promocyjnej, która 

do dnia 28 października wynosi 
30 zł. Od 29 października bilety 
będą po 35 zł. Więcej inf. udziela 
Dział Animacji Kultury i Promo-
cji Miasta 56 6881727, wew. 24, 
535436071.

PG

      Wąbrzeźno

W duchu chrześcijańskim
W październiku odbędzie się w Wąbrzeźnie kolejna edycja cieszącego się dużą popu-
larnością festiwalu „Sakrosong” i konkursu plastycznego, którego tematem są budowle 
sakralne. Osoby zainteresowane udziałem mogą zgłaszać się do 15 października.

Co roku na scenie Wąbrze-
skiego Domu Kultury prezentuje 
się ok. 200 osób, które lubią wyko-
nywać pieśni religijne. Dla wielu 
to forma modlitwy, innym podoba 
się, że takie pieśni wzbudzają wie-
le emocji. 27 października o godz. 
10.00 już po raz dwunasty na sali 
widowiskowej WDK odbędzie 
się Ogólnopolski Festiwal Pieśni 
Religijnej „Sakrosong”. Uczestni-
cy rywalizacji wokalnej oceniani 
będą w następujących kategoriach: 
soliści do lat 15 i powyżej 15 oraz 
zespoły i duety (chóry para�alne, 
schole, zespoły wokalne, wokalno-
instrumentalne) do lat 15 i powy-
żej 15. 

Festiwalowi towarzyszy kon-
kurs plastyczny „Śladami budowli 
sakralnych”, który polega na od-
nalezienie i utrwalenie na papie-
rze zapomnianych miejsc, jakimi 
są małe kościółki i kapliczki lub 
przedstawieniu innych budow-
li związanych z kultem religij-
nym, takich jak katedry, klaszto-
ry a nawet bazyliki. W konkursie 

plastycznym mogą wziąć udział 
wszystkie osoby chętne, bez 
względu na wiek. Pracę plastycz-
ną w formacie A3, wykonaną do-
wolną techniką należy dostarczyć 
do Wąbrzeskiego Domu Kultury 
osobiście lub za pośrednictwem 
poczty. Prace powinny zawierać 
metryczkę autora (tj. imię, nazwi-
sko, adres, tel. kontaktowy, wiek, 
tytuł pracy). Otwarcie wystawy 
połączone z wręczeniem nagród 
laureatom konkursu plastycznego 
nastąpi 26 października, o godz. 
18.00 w kościele para�alnym p.w. 

Św. Ap. Szymona i Judy Tadeusza 
w Wąbrzeźnie.

Zgłoszenia do festiwalu i pra-
ce na konkurs plastyczny będą 
przyjmowane do 15 października. 

Szczegółowych informacji  
udziela Dorota Otremba, kierow-
nik Działu Animacji Kultury i Pro-
mocji Miasta, tel. 56 688 17 27, 
wew. 24,  535 436 071. Regulaminy 
oraz karty zgłoszenia znajdują się 
na stronie www.wdkwabrzezno.pl.

Patronat medialny nad impre-
zą pełni Tygodnik „CWA”. 

PG

Festiwal cieszy się dużym zainteresowaniem. Na zdj. ubiegłoroczni uczestnicy 
schola „Dzieci Pana Boga” z Okonina

      Powiat

Nowe cacko policji
Jest lekki, „widzi” przez szybę i mierzy prędkość w odle-
głości do 1 km. Mowa o nowym radarze, który trafił do Ko-
mendy Powiatowej Policji w Wąbrzeźnie.

We wrześniu 2012 r. do poli-
cjantów z województwa kujawsko 
– pomorskiego tra�ły urządze-
nia o nazwie Ultralyte LTI 20-20 
100LR. Są to laserowe mierniki 
prędkości, które mają niespotyka-
ne możliwości. Po pierwsze, precy-
zyjnie mierzą prędkość samocho-
du, odległość od niego oraz czas 
(w sekundach) biegnący od chwili 
wykonania pomiaru. Nowego cac-
ka nie wykryje żaden antyradar, 
ponieważ laserowe urządzenie jest 
w stanie wychwycić pirata drogo-
wego w bardzo krótkim czasie (0,3 
sekundy). Sprzęt działa niezawod-
nie niezależnie od warunków at-
mosferycznych. Przenośne radary 

mogą pracować w gęstej mgle jak 
i przy skrajnej temperaturze od 
-30°C do +60°C. - Podają prędkość 
nawet przy pomiarze przez szy-
bę radiowozu – informuje rzecz-
nik Komendy Powiatowej Policji 
w Wąbrzeźnie, Michał Głębocki.

Zakupu laserowych radarów 
dokonano w ramach projektu 
„Techniczne wzmocnienie Policji 
w zakresie poprawy bezpieczeń-
stwa w ruchu drogowym”. Każda 
komenda miejska lub powiatowa 
w naszym województwie otrzyma-
ła po jednym laserowym mierniku 
prędkości.

Tekst i fot. PM

Rzecznik wąbrzeskiej policji prezentuje nowy laserowy radar
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      Łopatki

Oddali hołd pomordowanym

R E K L A M A

W Łopatkach odbyła się coroczna uroczystość upamiętniająca ofiary zbrodni hitlerow-
skiej.

R E K L A M A

      Wąbrzeźno

Dożynkowych wspomnień czar
Jakie sprzęty ułatwiały niegdyś życie gospodyniom wiej-
skim oraz jak wyglądały pierwsze, powojenne dożynki moż-
na zobaczyć na wystawie w Wąbrzeskim Domu Kultury. 

W nieczynnym wyrobisku 
piasku w pobliżu Łopatek w okre-
sie od października do grudnia 
1939 r. niemieccy okupanci, głów-
nie członkowie, miejscowego, 
niemieckiego Selbstschutzu za-
mordowali w zbiorowych egzeku-
cjach setki mieszkańców powiatu 
wąbrzeskiego, brodnickiego, cheł-
mińskiego, golubsko-dobrzyń-
skiego, grudziądzkiego. Wśród za-
bitych byli przedstawicieli lokalnej 
inteligencji oraz osoby aktywne 
społecznie i cieszące się poważa-
niem wśród polskiej społeczności. 
Zdaniem historyków w Łopatkach 
mogło zginąć do 2500 Polaków. 

15 września przy Pomniku 
O�r Totalitaryzmu odbyła się uro-
czystość upamiętniająca te wyda-
rzenia. Po mszy św. odprawionej 
przez księdza kanonika płk Zenon 
Surma wyczytano nazwisko pole-

głych żołnierzy oraz zamordowa-
nej ludności cywilnej. Po salwie 
honorowej delegacje złożyły pod 
pomnikiem wieńce i wiązanki 
kwiatów.

- Co roku uczestniczymy w tej 
uroczystości. To stało się rodzin-
ną tradycją. Przyjeżdżamy żeby 
uczcić o�ary, które straciły tutaj 
życie. To co się stało było bardzo 
okrutne. Chcemy się za nich po-
modlić – mówi 15-letni Michał 
Barszczewski z Książek. 

Częścią obchodów była pre-
zentacja uzbrojenia i wyposażenia 
3 batalionu drogowo-mostowego 
z Chełmna oraz 8 batalionu walki 
radioelektronicznej z Grudziądza. 
3 batalion zaprezentował sprzęt sa-
perski, a batalion z Grudziądza re-
pliki siodeł i mundurów kawalerii, 
plecakową radiostację, urządzenie 
do elektronicznego zakłócania 

łączności do zdalnego detono-
wania ładunków wybuchowych. 
Chętni mogli sprawdzić swoją cel-
ność na trenażerze strzeleckim. 

Uroczystości towarzyszyła 
również wystawa „Straty ludności 
pomorskiej 1939-1945” przygo-
towana przez Gminny Ośrodek 
Kultury w Książkach. Ekspozycję 
można było oglądać w dniu ob-
chodów w świetlicy wiejskiej 
w Łopatkach, a w dniach 16-18 
września w GOK. Wystawa skła-
dała się z kilkudziesięciu fotogra-
mów dokumentujących gehennę 
polskiej ludności cywilnej Po-
morza i Kujaw, która padła o�arą 
masowego terroru hitlerowców. 
Twórcą wystawy jest Fundacja Ge-
nerał Elżbiety Zawackiej. 

Paulina Grochowalska,

 fot. PG, www.gokksiazki.neo-

strada.pl

Wszyscy, którzy chcą uczcić pamięć ofiar zbrodni w Łopatkach spotykają się co roku na uroczystości religijno-patriotycznej. 
Fot. www.gokksiazki.neostrada.pl

W Gminnym Ośrodku Kultury 
w Książkach można było zobaczyć 

wystawę zatytułowaną „Straty ludności 
pomorskiej 1939-1945”. Fot. www.

gokksiazki.neostrada.pl
Po salwie honorowej delegacje złożyły pod pomnikiem wieńce i wiązanki kwiatów. 

Fot. www.gokksiazki.neostrada.pl

W czwartek otwarto wystawę 
dożynkową, na której zaprezen-
towano m.in. wieńce dożynkowe, 
kołowrotki, międlice do gniece-
nia lnu, kopystkę do mąki i wiele 
innych dawnych sprzętów gospo-
darstwa domowego. Na wystawie 
znalazły się również słomiane ele-
menty dekoracji, które ozdabiały 

rynek podczas tegorocznych do-
żynek w Wąbrzeźnie. 

Sentyment wzbudzały też pa-
miątki i fotogra�e m.in. z pierw-
szego powojennego Święta Plo-
nów w Stanisławkach w 1945 r. 
oraz dożynek centralnych w 1987 
r. w Wąbrzeźnie. Wszyscy goście, 
którymi w większości byli studen-
ci Uniwersytetu Trzeciego Wieku 
zostali obdarowani pamiątko-
wymi kotylionami, wykonanymi 
przez podopiecznych wąbrzeskie-
go Warsztatu Terapii Zajęciowej. 
Nie zabrakło również domowego 
chleba ze smalcem. 

Ekspozycję przygotował WDK 
i wąbrzeska biblioteka. Wystawę 
można oglądać do końca września 
w WDK od poniedziałku do piąt-
ku, w godz. 8.00 – 16.00.

Tekst i fot. PG

Na wystawie można zobaczyć m.in. słomiane elementy dekoracji, które ozdabiały 
rynek podczas tegorocznych dożynek w Wąbrzeźnie

Na otwarciu wystawy gościli studenci Uniwersytetu Trzeciego Wieku

Gości poczęstowano chlebem ze smalcem.
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      Płużnica

Dyskutowali nad współpracą
Podczas pobytu w gminie zbiorczej Hagen zorganizowane zostały spotkania dla młodzie-
ży, sportowców i kobiet wiejskich. Ich celem było uzgodnienie wspólnych działań na 
rzecz integracji społecznej.

R E K L A M A

      Dębowa Łąka

Mundurowy odwiedził szkołę
Rzecznik wąbrzeskiej komendy udzielił dzieciom rad doty-
czących bezpieczeństwa na drodze.

Budżet gminny jest ciągle zmieniany, ponieważ oczekiwa-
nia mieszkańców rosną.

      Gmina Wąbrzeźno

Gminne inwestycje

500 tys. zł wykłada gmina na 
przebudowę budynku gospodar-
czego w Ryńsku. Inwestycja bę-
dzie polegała na zmianie sposobu 
użytkowania obiektu. Pomieszcze-
nie będzie ogrzewane brykietem 
drzewnym, a nie jak dotąd ole-
jem opałowym. Prace rozpoczęto 
w sierpniu br. a planowany termin 
ich zakończenia to 30.11.2012 r. 
Całość inwestycji z własnych środ-
ków pokrywa gmina Wąbrzeźno. 
Zakres robót obejmuje doprowa-
dzenie kolektorów do trzech bu-
dynków, wyposażenie kotłowni 
w instalacje wodno – kanalizacyj-
ną i elektryczną. W pomieszcze-
niu będą umieszczone dwa kotły 
grzewcze.

W trakcie przebudowy jest 
również część budynku dawnej 
szkoły we Wroniu. – Gmina kupi-
ła obiekt od powiatu wąbrzeskie-
go. W miejsce szkoły powstanie 
świetlica wiejska. Złożyliśmy także 
wniosek o do�nansowanie na roz-
budowę oraz zagospodarowanie 

terenu świetlic wiejskich w Sitnie 
i Stanisławkach – informuje wójt 
gminy Wąbrzeźno, Władysław Łu-
kasik. Wartość inwestycji to 440 
tys. zł, z czego 200 tys. zł to środki 
własne gminy, natomiast resztę sta-
nowi dotacja z Unii Europejskiej. 
Przebudowa ta polega na wymia-
nie stropów, tynków, posadzek. 
Modernizacja wiąże się również 
z nową konstrukcję dachu. Inwe-
stycja we Wroniu to urządzenie 
zaplecza kuchennego, sanitarnego 
oraz sali głównej. Ponadto, prace 
obejmują wymianę okien, drzwi 
oraz ocieplenie całego budyn-
ku. – Obiekt będzie dostępny dla 
wszystkich mieszkańców, którzy 
licznie wnioskowali o powstanie 
świetlicy wiejskiej. To jest odpo-
wiedź na ich oczekiwania. Liczę 
na to, że mieszkańcy Wronia będą 
wykazywali się teraz pomysłowo-
ścią w działaniu – dodaje wójt.

Tekst i fot.

Patrycja Murawska

Władysław Łukasik, wójt gminy Wąbrzeźno

W minionym tygodniu, 
w piątek 21.09 Michał Głębocki, 
rzecznik wąbrzeskiej policji od-
wiedził dzieci ze Szkoły Podsta-
wowej w Dębowej Łące. Podczas 
spotkania, policjant opowiedział 
najmłodszym o podstawowych 
i jednocześnie najważniejszych 
zasadach ruchu drogowego. Dzie-
ci dowiedziały się, jak przechodzić 
przez pasy, kiedy nie ma sygnali-
zacji świetlnej. Usłyszały, jak po-
winny się poruszać po drodze, na 

której nie ma chodnika. Rozmowa 
uczniów z wąbrzeskim policjan-
tem miała na celu uświadomienie 
młodym, z jakimi zagrożeniami 
mogą się spotkać na co dzień. 
Dzięki temu, że o�cer prasowy 
zadawał pytania najmłodszym, 
pobudził ich kreatywne myślenie 
i aktywność. Wszyscy uczniowie 
byli zadowoleni z pogawędki z po-
licjantem i z zainteresowaniem 
wysłuchały rad i przestróg.

Tekst i fot. PM

Michał Głębocki, rzecznik Komendy Powiatowej w Wąbrzeźnie opowiedział dzieciom 
jak bezpiecznie wracać do domu i co zrobić w przypadku zagrożenia na drodze.

Jednym z głównych zadań, 
które zostało zrealizowane pod-
czas obchodów 10 jubileuszu part-
nerstwa Płużnica – Hagen była 
dyskusja grup społecznych odno-
śnie nawiązania współpracy. Pol-
scy jak i niemieccy przedstawiciele 
młodzieży, sportowców, strażaków 
i kobiet wiejskich chcą: wspólnej 
integracji, osiągania celów i zwal-
czania problemów. 

Podczas spotkań przedstawi-
cieli UKS Płużnica i klubu gminy 
zbiorczej Hagen ustalono, że w na-

stępnym roku z okazji 150 roczni-
cy istnienia SV Hagen zostanie 
zorganizowana wymiana. Młodzi 
sportowcy z Płużnicy przyjadą 
do niemieckich przyjaciół już 
6.06.2013 r. najprawdopodobniej 
na 4 dni. Podczas jubileuszu zosta-
nie zorganizowany m.in. turniej 
gry w siatkówkę oraz piłkę ręczną 
plażową. Dla młodych organizato-
rzy przewidują wiele atrakcji m.in. 
dyskoteki pod gołym niebem oraz 
zabawy integracyjne. 

Młodzieżowa Rada Gminy 
uzgodniła z niemieckimi repre-
zentantami, że będą działać ak-
tywnie na rzecz wymian między-
narodowych. Póki co, ustalili, iż 
zaangażują się w komunikowanie 
przez Internet. W tym celu chcą 
stworzyć własne forum, na któ-
rym będą wymieniać się pogląda-
mi, przekonaniami a także pora-
dami. – Przez forum internetowe 
będziemy dzielić się doświadcze-
niami dotyczącymi oczyszczania 
zbiorników wodnych w naszych 
gminach. My opiekujemy się je-
ziorem w Ostrowie, a oni dwoma 
zbiornikami w Hagen – mówi Ja-
goda Szczepanik.

W zebraniu kobiet wiejskich 
udział wzięło 7 reprezentantek 
z Niemiec, które pochodziły z 3 
różnych stowarzyszeń oraz 5 ko-
biet z gminy Płużnica. Panie z za-
granicy zaprosiły Polki 8 marca 

2013 r. na obchody Międzynaro-
dowego Dnia Kobiet. Impreza pla-
nowana jest na 200 osób. Ponadto, 
panie chcą podjąć się realizacji 
dwóch projektów. Pierwszy będzie 
polegał na warsztatach szkolenio-
wych z zakresu wystroju wnętrz. 
Celem będzie aktywizacja kobiet. 
Drugie przedsięwzięcie to pomoc 
paniom z problemami rodzinny-
mi. Projekt ma dotyczyć ściślej 
równości szans kobiet w Polsce 
i Niemczech. Pomysłodawczynie 
chcą, by powstało forum, na któ-
rym będzie można wymieniać się 
swoimi doświadczeniami. 

Również strażacy obradowali 
nad wymianą międzynarodową. 
Zaplanowali ją w lipcu 2013 r. nad 
rzeką Łabą. Organizatorami będą 
trzy niemieckie gminy zbiorcze. 
Obóz szkoleniowo – wypoczyn-
kowy zostanie zorganizowany dla 
młodzieży strażackiej z Niemiec, 
Płużnicy i Danii. Celem pobytu 
będzie integracja młodych straża-
ków, poprawa znajomości języka 
niemieckiego, wymiana doświad-
czeń, wiedzy i tradycji. – Obóz 
będzie trwał 8 dni. Naszą gminę 
będzie reprezentowało 30 straża-
ków. – dodaje dowódca jednostki 
ratowniczo-gaśniczej w Wąbrzeź-
nie i prezes OSP Czaple, Andrzej 
Kujaczyński.

Tekst i fot.

Patrycja Murawska

Podczas spotkania kobiet wiejskich, 
panie z powiatu Cuxhaven pokazały 

nam małe książki kulinarne z prostymi 
przepisami na dania mleczne, mięsne, 

rybne, warzywne oraz ciasta – do-
daje Zoya Usava, mieszkanka gminy 

Płużnica

Celem obozu szkoleniowo – wypo-
czynkowego dla młodzieży strażackiej 

będzie przede wszystkim integracja 
oraz wymiana doświadczeń – mówi 

Andrzej Kujaczyński
Natalia Groth (po lewej) i Jagoda Szczepanik (po prawej) uważają, że wymiana 

polsko – niemiecka ma bardzo dużo zalet, m.in. pozwala przełamać barierę językową
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Sanepid szuka czeskiego alkoholu
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Inspektorzy sanitarni z wąbrzeskiego sanepidu wstrzymali sprzedaż 11 butelek oryginal-
nych likierów i wódek wyprodukowanych w Czechach. Kontrole trwają. 

      Płużnica

Kasa do podziału
Pobudza i promuje rozwój obszarów wiejskich. Działa od 2005 roku i zrzesza 9 gmin. Jej 
celem jest wzrost standardu życia oraz integracja społeczności lokalnej. Mowa o Lokalnej 
Grupie Działania Wieczno. 

      Pływaczewo

Pisarka o pisarzu
W bibliotece w Pływaczewie gościła znana pisarka dla 
dzieci i młodzieży Beata Ostrowicka.

Rok 2012 poświęcony jest pa-
mięci Janusza Korczaka – słynne-
go pedagoga i pisarza. Z tej okazji 
pisarka Beata Ostrowicka wydała 
książkę „Jest taka historia, opowieść 
o Januszu Korczaku”. Głównym bo-
haterem czwartkowego spotkania 
z uczniami szkół w Myśliwcu, Zie-
leniu i Jarantowicach autorka uczy-
niła właśnie tą wspaniałą postać. 

- On był pierwszą osobą w Pol-
sce, która mówiła o prawach dziec-
ka. Dążył do tego, by dzieci były 
traktowane na równi z dorosłymi 
– mówi pisarka. 

Na podstawie swojej książki 
Ostrowicka tłumaczyła o jakie pra-
wa dziecka chodzi m.in. o prawo do 
miłości, do bycia szanowanym, do 
samostanowienia o sobie, do posia-
dania własnego zdania. W książce 
babcia Frania przybliża wnukowi 
Jaśkowi historię swojego dzieciń-
stwa, które spędziła w Domu Sie-
rot pod opieką Janusza Korczaka, 
nazywanego przez podopiecznych 
„Panemdoktorem”. Starsza pani 
opowiada jak funkcjonowała spo-
łeczność domu, w jaki sposób dzie-
ci z osób, które nie mają głosu, sta-
wały się pełnoprawnymi ludźmi. 

Pisarka wytłumaczyła dzieciom 
motto Korczaka, które brzmiało 
„Nie ma dzieci – są ludzie”, uświa-
domiła im, że dzieci uczą się na 
błędach, że należy wybaczać i że 
obowiązki uczą samodzielności, 
odpowiedzialności i wytrwałości 
w dążeniu do celu. Dialog, w który 
wciągnęła pisarka młodych uczest-
ników spotkania przybliżył im 
postać „starego doktora” i prawa 
dzieci. Ostrowicka podobnie jak 
Korczak, w swojej twórczości dla 
najmłodszych i młodzieży porusza 
ważne kwestie. 

- W moich książkach do pro-

blemów podchodzę z realizmem, 
nie chce okłamywać dzieci. Poru-
szam trudne tematy: śmierć matki, 
przemoc w rodzinie, samotność, 
rozwód – mówi pani Beata. 

Beata Ostrowicka debiutowała 
w 1995 roku przygodową powie-
ścią „Niezwykłe wakacje”. W tym 
samym roku ukazał się „Eliksir 
przygód”. Za obie książki pisarka 
otrzymała wyróżnienie „Polskiej 
Sekcji Międzynarodowego Stowa-
rzyszenia Przyjaciół Książki dla 
Młodych, IBBY”. Kolejna powie-
ść„Tajemnica szkatułki” wyszła 
w 1997 roku. Następnie ukazały się 
dwie części zaplanowanej trylogii 
fantasy „Krainę Kolorów – Księga 
Nadziei” (1996) i „Krainę Kolo-
rów – Księga Intryg” (1999), po-
wieść skierowana do nastoletnich 
czytelniczek „Zaledwie kilka dni” 
(1998) oraz ilustrowana książeczka 
dla dzieci „Strychowe opowieści” 
(1998). Kolejne tytuły Ostrowickiej 
to „Opowieści ze starego strychu” 
(2002), „Lulaki” (2003), „Pan Cze-
koladka i przedszkole czyli ważne 
sprawy małych ludzi” (2003) i „Ale 
ja tak chcę!” (2006) – powieść otrzy-
mała nagrodę literacką za książkę 
dla dzieci młodszych, w konkursie 
„Książka Roku 2006” oraz została 
uznana w konkursie „Bestsellerek 
Roku 2006” za najlepszą książkę 
dla młodego czytelnika.

We wrześniu 2002 roku ukazał 
się „Świat do góry nogami” – opo-
wieść o dorastaniu nastoletniej Oli, 
której umiera matka. W tym sa-
mym roku za tą powieść otrzymała 
II Nagrodę Literacką w konkursie 
„Książka Roku 2002” przyznawaną 
przez „Polską Sekcję Międzyna-
rodowego Stowarzyszenia Przyja-
ciół Książki dla Młodych, IBBY”. 
W 2004 r. „Świat do góry nogami” 
tra�ł na Honorową Listę Anderse-
na. Dwa lata później wyszła „Zła 
dziewczyna” – historia Marcyśki, 
samotnej dziewczyny, która stara 
się zrealizować swoje plany i ma-
rzenia. 

Dwa lata temu ukazała się 
kolejna powieść dla nastolatków 
„Zjeść żabę”, rok temu „Misia rzą-
dzi”, a w tym roku „Jest taka histo-
ria, opowieść o Januszu Korczaku”.  

Tekst i fot.

Paulina Grochowalska

Pisarka wytłumaczyła dzieciom motto 
Korczaka, które brzmiało „Nie ma 

dzieci – są ludzie”

Poprzez budowę boisk, pla-
ców zabaw i modernizację świetlic 
wiejskich grupa Wieczno stymulu-
je wzrost gospodarczy. Na te i inne 
zadania, gminy należące do fun-
dacji mogą dostać pieniądze w ra-
mach publikowanych konkursów. 
- Co roku ogłaszamy 4 konkursy, 
pn. Różnicowanie w kierunku 
działalności nierolniczej, Tworze-
nie i rozwój mikroprzedsiębiorstw, 
Odnowa i rozwój wsi oraz tzw. 
„małe projekty” – mówi Zenon 
Wilczyński, prezes LDG Wieczno. 
Kwota, która jest przeznaczona na 
realizację zadań w ramach wyżej 

wymienionych konkursów to 6mln 
800 tys. zł, z czego większość (60%) 
jest przekazana na Odnowę i rozwój 
wsi. Pieniądze pochodzą od Agen-
cji Restrukturyzacji i Modernizacji 
Rolnictwa. Fundacja ogłasza nabór 
wniosków o przyznanie pomocy 
w ramach określonego konkursu. 
Wnioskodawcą może być osoba, 
która nie ukończyła 60 roku życia 
i mieszka na terenie gminy wiej-
skiej albo miejsko-wiejskiej (w za-
leżności od konkursu).

Aby wniosek został pozytyw-
nie zaopiniowany, musi ściśle wpa-
sować się w strategię stowarzysze-

nia. – Mamy swój plan działania 
i jego się trzymamy. Działania, na 
które bene�cjent chce otrzymać 
pieniądze, muszą wpisywać się od 
A do Z w naszą strategię. To nie 
wszystko. Po pozytywnej ocenie 
naszej dziewięcioosobowej rady 
programowej, wniosek jest odsy-
łany do Urzędu Marszałkowskiego, 
który ostatecznie rozstrzyga, czy 
bene�cjent otrzyma pieniądze – 
wyjaśnia Zenon Wilczyński. 

– Przykładowe projekty to 
m.in.: remont budynków świetlic 
wiejskich wraz z wyposażeniem 
i zagospodarowaniem terenu, bu-
dowa placów zabaw, wiat przystan-
kowych, ośrodków wypoczynko-
wych, modernizacja ulic, szkolenia 
edukacyjno – warsztatowe, organi-
zacja imprez sportowo – rekreacyj-
nych i wiele, wiele innych – mówi 
uśmiechnięty prezes Lokalnej Gru-
py Działania. 

Na pytanie, kiedy fundacji 
skończą się pieniądze, Zenon Wil-
czyński odpowiada – Limit będzie 
wyczerpany w przyszłym roku, jeśli 
zrealizujemy wszystkie konkursy, 
które zaplanowaliśmy. W tej chwili 
Komisja Europejska i polski rząd 
obradują nad nowym okresem do-
tacji z Unii Europejskiej. Z tego, 
co wiem, program Leader (jest to 
inicjatywa pomocy ze strony UE) 
będzie funkcjonował na pewno do 
2020 roku. 

Tekst i fot. PM

- Do 5.10.2012 r. trwają bezpłatne konsultacje dla osób zainteresowanych złoże-
niem wniosku o przyznanie pomocy w ramach działania: Różnicowanie w kierunku 

działalności nierolniczej oraz Tworzenie i rozwój mikroprzedsiębiorstw – mówi 
Zenon Wilczyński, prezes Lokalnej Grupy Działania Wieczno.

Od 16 do 23 września inspekto-
rzy sanitarni z wąbrzeskiego sanepi-
du skontrolowali na terenie naszego 
powiatu 64 punkty, w których sprze-
dawany jest alkohol. Decyzją Głów-
nego Inspektora Sanitarnego (z 16 
września) wstrzymano wprowa-
dzanie do obrotu na całym terenie 
Polski, na okres 1 miesiąca, napojów 
alkoholowych wyprodukowanych 
na terytorium Republiki Czeskiej, 
o zawartości alkoholu powyżej 20%. 
Inspektor wydał taką decyzję, gdy 
w Czechach zmarło z powodu za-
trucia alkoholem metylowym ponad 
20 osób, a czeski rząd wprowadził 
częściową prohibicję. W Słowacji 
pojawiły się też przypadki zatru-
cia metanolem. Alkohol metylowy 
wykryto w sfałszowanych napojach 
wysokoprocentowych kilku marek. 
W Polsce odnotowano kilkanaście 
zatruć trefnym trunkiem, w tym 
cztery śmiertelne. 

Podczas kontroli na terenie po-
wiatu wąbrzeskiego inspektorzy in-

formują o zakazie sprzedaży, spraw-
dzają m.in. etykiety i dokumentację. 
Sporządzają protokół. Nie pobierają 
próbek. Butelki z czeskimi trunkami 
znikają z półek. Kontrole sanepidu 
prowadzone będą do czasu obowią-
zywania zakazu, lub sprawdzenia 
wszystkich punktów. 

Nie ma możliwości, by osoba 
pijąca alkohol poznała, że w kielisz-
ku znajduje się trefny alkohol.  

- Alkohole są bardzo podobne 
w wyglądzie, zapachu i smaku – 
mówi Małgorzata Zaleśna z Powia-
towej Stacji Sanitarno-Epidemiolo-
gicznej w Wąbrzeźnie. 

W pierwszych godzinach od 
wypicia alkoholu metylowego ob-
jawy są takie same jak po wypiciu 
alkoholu etylowego – pobudzenie 
i dobry humor. Już po pół godzinie 
od zatrucia (czas wystąpienia obja-
wów zależy od wypitej ilości meta-
nolu) pojawia się senność, śpiączka 
i głębokie zaburzenia świadomości. 
Pijanego nie można dobudzić, traci 

on przytomność. Dochodzi do za-
burzeń oddychania. Pojawiają się 
nudności, wymioty, bóle brzucha, 
skoki ciśnienia i przyspieszenie 
czynności serca, zaburzenia widze-
nia do całkowitej nieodwracalnej 
(najczęściej) ślepoty. Do zgonu może 
dojść w ciągu kilku godzin. Dawka 
alkoholu metylowego zagrażająca 
uszkodzeniem nerwu wzrokowego 
to zaledwie 4-15 ml, natomiast daw-
ka śmiertelna minimalna 30 ml.

Czego się wystrzegać? Nie nale-
ży spożywać wszelkich napojów al-
koholowych, sprzedawanych w nie-
oznaczonych lub nieoryginalnie 
zamkniętych butelkach szklanych, 
butelkach PET, kanistrach i podob-
nych pojemnikach, bez banderoli 
akcyzy czy też bez odpowiednich 
informacji na temat pochodzenia 
i składu produktu. 

W razie podejrzenia zatrucia 
metanolem należy jak najszybciej 
wezwać pogotowie.

PG
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      Wąbrzeźno

Festiwal pełen inspiracji
II Wąbrzeski Festiwal Turystyczny przeszedł do historii, ale wspomnienia spotkań z ludź-
mi, którzy nie boją się wyzwań i świata pozostaną w uczestnikach imprezy na długo.

Festiwal rozpoczął się 15 
września od turnieju paintballa. 
Drużynowe rozgrywki przynio-
sły uczestnikom mnóstwo frajdy. 
Podobnie jak wycieczka na XVIII 
Festyn Archeologiczny w Biskupi-
nie. 

W czwartek Wąbrzeski Festi-
wal Turystyczny przeniósł się do 
Radzynia Chełmińskiego. Tam 
festiwalowicze zwiedzili zamek 
i uczestniczyli w różnych atrak-
cjach takich jak pokazy walk ry-
cerskich, wybijanie monet czy 
ognisko. 

Maraton po krajach bałkań-

skich

Wieczorem w restauracji Stop-
klatka Wojciech Trzciński, prezes 
Stowarzyszenia „Inicjatywa” opo-
wiadał o 2-tygodniowej wyprawie 
na Bałkany, które zachwycają ba-
jecznymi widokami, etniczną róż-
norodnością i wspaniałą kuchnią. 
Pan Wojciech, który z zawodu jest 
nauczycielem geogra�i w swojej 
prezentacji przemycił wiele infor-
macji o bałkańskich krajach, na-
kreślił również tło kon�iktu zbroj-
nego w byłej Jugosławii. Opowieść 
Trzcińskiego uzupełniała wystawa 
fotogra�czna. W klimat bałkański 
wprowadzały również potrawy, 
które restauracja przygotowała  na 
tą okazję. 

Jak się bije rekord świata 

w ekstremalnych warunkach?

W piątek uczestnicy festiwalu 
spotkali się z „gościem specjal-
nym” Markiem Kryże, który opo-

wiedział jak polska ekipa, której 
był członkiem zeszła na głębokość 
30 metrów w jeziorze Tilicho Lake. 
Wyczyn nie byle jaki, bo to jezio-
ro znajduje się w Himalajach na 
wysokości prawie 5 tys. m n.p.m. 
Marek Kryże jest zawodowym 
nurkiem z dużym doświadcze-
niem. Od 16 lat prowadzi własną 
szkołę nurkowania. Jesienią 2007 
z Bydgoszczy pod kierownictwem 
Jana Kwiatonia wyruszyła polska 
ekspedycja Tilicho Lake and Peak 
2007, której celem było zdobycie 
szczytu Tilicho oraz nurkowanie 
w jeziorze, które jest najwięk-
szym, najgłębszym i najwyżej po-
łożonym jeziorem na świecie. Ze 
względu na silne opady śniegu 
zrezygnowano z próby zdobycia 
szczytu. Ale ekipie udało się pobić 
rekord świata w nurkowaniu. Nie 
było to łatwe, bo nie było danych 
dotyczących reakcji �zjologicz-
nej organizmu człowieka podczas 
nurkowania na tak dużej wysoko-
ści. Na potrzeby tej wyprawy zo-
stały określone przez naukowców 
algorytmy dekompresji. Prędkość 
wynurzania między przystankami 
dekompresyjnymi określona zo-
stała na 4,8 m/minutę a podczas 
trwania przystanków należało od-
dychać czystym tlenem. 

- To największa przygoda 
nurkowa jaką miałem w życiu 
– opowiadał Marek Kryże – Naj-
trudniejsze było dojście nad jezio-
ro  i mroźne noce tam spędzone. 
W namiocie spadała ilość tlenu. 

Przez cztery dni prawie nie spali-
śmy. Ale adrenalina i determina-
cja pozwoliła nam przetrwać. 

Nie lada gratką dla uczest-
ników spotkania była możliwość 
obejrzenia sprzętu, który nurek 
zabrał na wyprawę w Himala-
je. Sławek Grzegorzewski, uczeń 
technikum obsługi turystycznej 
w Zespole Szkół Zawodowych 
i wolontariusz na  festiwalu, prze-
testował ciężar sprzętu na sobie. 

- Ciekawa prezentacja. Jak-
bym miał możliwość to bym za-
nurkował – mówi Sławek.

Szczypta historii, zwierzęta 

świata i wielkie wyprawy 

  Finał imprezy odbył się w so-
botę. Na rynku mieszkańcy Wą-
brzeźna mieli możliwość zobaczyć 
jak wyglądał obóz wojskowy we 
wrześniu 1939 r., jak przebiegały 
przygotowania do walki oraz życie 
codzienne żołnierzy 66 Pułku Pie-
choty Żołnierzy Kaszubskich i cy-
wili. Chętni będą mogli podejść, 
obejrzeć dokładnie umunduro-
wanie, ekwipunek i uzbrojenie. 
„Żołnierze” i „cywile” częstowali 
mieszkańców miasta chlebem ze 
smalcem i jabłkami. Inscenizację 
wykonała grupa rekonstrukcyjna 
Stowarzyszenie Twierdza Chełm-
no. 

Organizatorzy festiwalu za-
dbali by w programie imprezy zna-
lazł się pokaz udzielania pierwszej 
pomocy. Na rynku swoje umiejęt-
ności zaprezentowali uczniowie 
ZSZ w Wąbrzeźnie. 

Z Zespołu Szkół Zawodowych 
wyruszyli uczestnicy marszu na 
orientację, którego trasa prowa-
dziła przez miasto. W szkole moż-
na było również obejrzeć wystawę 
zwierząt świata Szymona Kraw-
czyka. Wśród okazów znalazł się 
m.in. straszak nowogwinejski, 
straszak australijski, karaczan ma-
dagaskarski, ptasznik, wąż zbożo-
wy, boa dusiciel. 

- Najbardziej podobały mi się 
węże, bo są miłe w dotyku – mówi 
9-letni Kuba – Wystawy pana Szy-
mona dają możliwość zobaczenia 
i dotknięcia zwierząt, które nor-
malnie mógłbym zobaczyć tylko 
w zoo.

Po południu w restauracji 
„Stopklatka” odbyło się rozstrzy-
gniecie konkursu fotogra�cznego  
„Moje zdjęcie z podróży dalekiej 
i bliskiej”. Pierwsze miejsce zaję-
ła Anna Kot. Na drugim miejscu 
znalazła się fotogra�a Małgorzaty 
Lewandowskiej. 

- Zdjęcie przedstawia Champ-
s-Élysées w sylwestrową noc 
2008/2009. Na drugiej fotogra�i 
za które dostałam wyróżnienie 
znajduje się skaczący do wody 
mężczyzna – zostało zrobione 

w Trpanj w Chorwacji. Każdego 
roku staramy się z mężem zoba-
czyć coś nowego. Z naszych wy-
prawach przywozimy zdjęcia – 
mówi pani Małgorzata. 

Trzecie miejsce zajął Michał 
Kowalski. Najciekawsze zdjęcia 
nadesłane na konkurs można było 
obejrzeć na wystawie. 

Głównym punktem �nałowe-
go dnia festiwalu były spotkania 
z podróżnikami. Pierwszą pre-
lekcję wygłosił Stefan Czarniecki, 
pierwszy od kilkunastu lat Polak, 
który wpłynął w górny odcinek 
Orinoko (rzeka w Ameryce Połu-
dniowej). 

- Zmierzch na Orinoko to 
pora duchów. Nie ma człowieka na 
ziemi, który zmusiłby wtedy In-
dianina do płynięcia nią. W nocy 
pływają tylko kartele narkotyko-
we – opowiadał  Czarniecki – Dno 
jest głębokie na trzy metry. Wokół 
piranie, kajmany, anakondy. Baj-
kowe, pastelowe zachody słońca 
przy szumie wód Orinoko bardzo 
mnie wzruszały. 

Podróżnik zrelacjonował rów-
nież przeprawę przez las deszczo-
wy. 

Kolejnym gościem festiwalu 
był Artur Wilento – instruktor ka-
rate, który opowiedział o swoich 
podróżach do Japonii. W Tokyo 
odwiedził miejsca związane z ka-
rate i swoim mistrzem Masutatsu 
Oyama. 

- To było niesamowite, że mo-
głem ćwiczyć w dodżo, w którym 
pot mistrza wpadał w te same de-
ski. Człowiek czuje się wtedy bar-
dziej uduchowiony – powiedział 
Wilento. 

Pasjonat karate odwiedził 
m.in. grób Oyamy, górę Kiyozumi, 
gdzie jego mistrz ćwiczył w od-
osobnieniu oraz kompleksy świą-
tyń położone w górach w Kama-
kurze. Artur Wilento kupił serca, 
a przede wszystkim żołądki zgro-
madzonej publiczności częstując 
wszystkim sushi i marynowanym 
imbirem. 

W klimatach azjatyckich po-
została  Alicja Mojko, która opo-
wiedziała o podróży m.in. do  
Wietnamu. Na wyprawę udała się 
z dr Joannę Różycką z Uniwersy-
tetu Gdańskiego, jej mężem, kil-
korgiem studentów psychologii 
UG i osobami zainteresowanymi 
kulturą buddyjską. Byli pierwszą 
grupą zachodnią, która została 
wpuszczona na teren klasztoru, 
w którym pokazano im miejsca 
odosobnienia, do którego nawet 
mnisi nie mieli wstępu. Poza tym 
mogli praktykować buddyzm 
z mniszkami i mnichami, uczest-
niczyć w wykładach z �lozo�i 
buddyjskiej i przede wszystkim 

przebywać z wietnamskim mi-
strzem zen �ich �anh Tu. 

Dwunasty z etapów projek-
tu Afryka Nowaka – podróż po 
Namibii przedstawił drugi „gość 
specjalny” Julia Marchlewicz. 
Przedsięwzięcie jest hołdem od-
danym wielkiemu podróżnikowi 
Kazimierzowi Nowakowi. W la-
tach 1931-1936 Nowak samotnie 
przemierzył Afrykę z północy 
na południe i z powrotem, prze-
mieszczając się rowerem, pieszo, 
konno, na wielbłądzie i tratwą. 
Piotr Sudoł, Zbyszek Sas i Jakub 
Pająk postanowili powtórzyć ten 
wyczyn, angażując w projekt wielu 
młodych podróżników. Ekspedy-
cja podzielona została na etapy. 
Uczestnicy projektu podróżują 
tak jak Kazimierz Nowak na rowe-
rach, pieszo, konno, czółnem oraz 
na wielbłądach. Namibia to jeden 
z trudniejszych etapów ze względu 
na bardzo niekorzystne warun-
ki klimatyczne, takie jak: wysoka 
temperatura i silny wiatr. Pokona-
ło go czterech uczestników projek-
tu, w tym Julia Marchlewicz. 

- Każdy miał swoja funkcję 
w ekipie, doskonale się uzupełnia-
liśmy – opowiadała – Ludzie byli 
bardzo gościnni.  To była niesamo-
wita przygoda, było czuć magię. 

Prezentacji uczestniczki pro-
jektu towarzyszyła wystawa zdjęć. 
Na zakończeniu imprezy wśród 
uczestników festiwalu rozlosowa-
no książki Stefana Czarnieckiego 
i Andrzeja Nowaka. Ci, którym 
nie powiodło się w losowaniu mo-
gli je zakupić na stoisku. 

  W niedzielę chętni wyruszyli 
na kolejny w tym roku rajd rowe-
rowy, organizowany przez Stowa-
rzyszenie „Inicjatywa”. Tym razem 
trasa  biegła z Wąbrzeźna, szlakiem 
zamków krzyżackich w Rogóźnie 
i Radzyniu Chełmińskim.  

Wąbrzeski Festiwal Turystycz-
ny to najważniejsze przedsięwzię-
cie Stowarzyszenia „Inicjatywa”. 
Za ubiegłoroczną edycję organi-
zacja otrzymała nagrodę w kon-
kursie marszałka województwa 
„Rodzynki z pozarządówki”. Tego-
roczna impreza tak jak i poprzed-
nia była na wysokim poziomie. 
Szkoda tylko, że wysiłek, który 
organizatorzy włożyli w jej przy-
gotowanie nie został doceniony 
przez większą liczbę odbiorców. 
Obcowanie z ludźmi, którzy nie 
boją się wyzwań i świata może być 
bardzo inspirujące. Ci, którzy nie 
skorzystali z tej możliwości mogą 
tylko żałować. 

Tygodnik „CWA” pełnił patro-
nat medialny nad imprezą. 

Tekst i fot.

Paulina Grochowalska
Sławek Grzegorzewski przekonał się ile waży sprzęt do nurkowanie. Miał na sobie 

ponad 30 kg

Na zakończenie festiwalu wśród uczestników rozlosowano kilka książek podróżniczych
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Twierdza Chełmno przygotowała na rynku inscenizację życia obozowego 66 Pułku Żołnierzy Kaszubskich

W naszym mieście mało kto boi się 
węży – to dzięki wystawom, które 

organizuje Szymon Krawczyk

Uczestnicy festiwalu mogli nie tylko 
pooglądać zdjęcia i wysłuchać opowie-

ści o Japonii, ale również spróbować 
sushi

Amatorów sushi, którym częstował Artur Wilento nie brakowało

Członkowie Stowarzyszenia „Inicjatywa” z Markiem Kryże – uczestnikiem ekspe-
dycji, która pobiła rekord świata w nurkowaniu w górach

Uczestnicy marszu na orientację, który był jedną z atrakcji festiwalu

Marek Kryże odpowiadał na wszystkie pytania na temat nurkowania

Instruktor karate Artur Wilento opowiadał o swoich podróżach do Japonii śladami 
swojego mistrza

9-letniemu Kubie najbardziej na wysta-
wie egzotycznych zwierząt podobały się 
węże, ale do zdjęcia pozował z wylinką 

ptasznika. Żywego pająka nikt nie 
niepokoił

Fotografia Małgorzaty Lewandowskiej 
zajęła II miejsce w konkursie „Moje 

zdjęcie z podróży dalekiej lub bliskiej”

Julia Marchlewicz podzielił się swoimi 
wrażeniami z przebycia 12 etapu 

projektu Afryka Nowaka
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Jedyną I klasę w Myśliwcu tworzą: Lidia Fabrykiewicz, Kacper Grabowski, Miłosz Jadziński, Zuzanna Leś, Amelia Mar-
chlewska, Małgorzata Rudnicka, Remigiusz Rużycki, Igor Sadowski, Kacper Sołdecki, Karol Sulikowski, Hubert Szczepański, 

Natalia Wiśniewska. Wychowawcą jest Małgorzata Wzorek.
Fot. Paulina Grochowalska

Do klasy I c uczęszcza 24 uczniów: Klaudia Becker, Marta Borowiec, Wiktor Czerwiński, Katarzyna Cyrklaff, Alan Jankowski, 
Wiktoria Jaworska, Filip Krawczyk, Mateusz Laudański, Marcelina Łacek, Patrycja Łuczyńska, Julia Mrozińska, Arkadiusz 

Ostrowski, Agata Rutkowska, Karol Sankiewicz, Natalia Seweryńska, Laura Szczodrowska, Nikolas Szulc, Amelia Szumotal-
ska, Marta Szumotalska, Mateusz Trąbiński, Joanna Węglerska, Michelle Wisiński, Krzysztof Wzorek, Dominika Zalewska. 

Wychowawcą jest Sylwia Szczepaniak.
Fot. Paulina Grochowalska

      Policja

Napadli na sklep 

i grozili ekspedientce
Dwóch mężczyzn trafiło do aresztu policyjnego za piątkowy 
(14.09) napad na sklep przy ul. Wolności w Wąbrzeźnie.

16 i 19 lat– tyle mają prze-
stępcy, którzy napadli na sklep 
w piątek, 14.09 br. w godzinach 
wieczornych. Jeden z nich wszedł 
zamaskowany do sklepu i gro-
żąc ekspedientce nożem, zażądał 
pieniędzy. W tym samym czasie 
jego kolega stał przed obiektem 
na czatach. W wyniku intensyw-
nych, nocnych działań policjan-
tów, zatrzymano dwóch młodych 
rabusiów. Obaj przyznali się do 

winy. Decyzją sądu, 16-latek zo-
stał umieszczony na 3 miesią-
ce w schronisku dla nieletnich. 
Grozi mu pobyt w zakładzie po-
prawczym. Drugi z zatrzymanych 
mężczyzn usłyszał zarzut rozboju 
z użyciem noża. Za czyn ten gro-
zi mu od 3 do 12 lat więzienia. 
Rzecznik prasowy wąbrzeskiej po-
licji informuje, że nie są to jedyne 
przestępstwa na koncie tych osób.

PM

      Policja

Chciał przekupić policjanta
Zagraniczny obywatel jechał pod wpływem alkoholu i prze-
kroczył dozwoloną prędkość.

W sobotę, 15 września 2012 
r. w Wałyczu policjanci z Zespołu 
Ruchu Drogowego w Wąbrzeźnie 
zatrzymali do rutynowej kontroli 
kierowcę samochodu marki Toyo-
ta, który przekroczył dozwoloną 
prędkość. Był to obywatel Nie-
miec. Po sprawdzeniu stanu trzeź-
wości, okazało się, że kierowca był 
pod wpływem alkoholu. Jego ko-
lega, mieszkaniec Litwy chciał go 
uchronić przed konsekwencjami 
jazdy po spożyciu alkoholu. Wo-

bec tego, zaoferował policjantom 
łapówkę w wysokości 200 euro. 
Funkcjonariusze bezzwłocznie za-
reagowali na przestępstwo popeł-
nione przez Litwina. O�cer praso-
wy, Michał Głębocki informuje, że 
obaj mężczyźni natychmiast tra�li 
do policyjnego aresztu. Za ofero-
wanie korzyści majątkowej w za-
mian za odstąpienie od czynności 
służbowych grozi od 6 miesięcy 
do 8 lat więzienia.

PM

      Książki

Chcą czuć się bezpiecznie
Pracownicy Urzędu Gminy zgłaszali liczne uwagi dotyczące 
oznakowania dróg.

W poniedziałek, 24.09 br. we 
wsi Szczuplinki i Zaskocz zorgani-
zowane zostały spotkania sołeckie, 
podczas których dyskutowano nad 
bezpieczeństwem mieszkańców 
gminy Książki. W zebraniu wzię-
li udział: Krzysztof Lewandowski, 
zastępca Komendanta Powiato-
wego Policji w Wąbrzeźnie, Ma-
riusz Jabłoński, dzielnicowy z te-
renu gminy Książki, Jerzy Polcyn, 
wójt gminy oraz zainteresowani 
mieszkańcy. Rozmawiano głównie 
o bezpieczeństwie na wsi. Wspól-
nie zastanawiano się co zrobić, by 

je poprawić. Pracownicy Urzę-
du Gminy w Książkach zgłaszali 
wnioski dotyczące pełnienia służb 
i oznakowania dróg. Munduro-
wi udzielili rad, wyjaśnili kwestie 
prawne i rozwiali wszelkie wątpli-
wości. Poprzez spotkania z miesz-
kańcami gminy Książki, policjanci 
zdali sobie sprawę z wagi tematu 
bezpieczeństwa na wsi. Funkcjo-
nariusze zapewniają, że cykl spo-
tkań będzie realizowany w dal-
szym ciągu.

Tekst: PM

Mieszkańcy gminy Książki mieli okazję do zgłoszenia uwag dotyczących oznako-
wania dróg lub pracy dzielnicowego
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      Finanse

PROW na pomoc
W październiku ruszy akcja przyjmowania wniosków rolni-
ków, którzy zostali poszkodowani w wyniku klęsk żywioło-
wych. Gospodarze będą ubiegać się o pieniądze w ramach 
Programu Rozwoju Obszarów Wiejskich.

      Hodowla

Gąski odrębną rasą
Gęś kołudzka jest znana w naszym województwie oraz całym kraju. Choć wydaje się to 
mało prawdopodobne, nie była do tej pory uznawana za odrębną rasę! Zmieniło się to 
kilka dni temu.

Polska może być dumna 
z własnego genotypu rasy gęsi 
Białej Kołudzkiej, która stanowi 
prawie 98% populacji gęsi utrzy-
mywanych w naszym kraju. To 
dzięki pracom badawczym, w po-
łączeniu z zabiegami hodowlany-
mi, udało się stworzyć mieszańca, 
który – utrzymywany zgodnie 
z technologią opracowaną w Za-
kładzie Doświadczalnym w Kołu-
dzie Wielkiej – jest gęsią owsianą 
o bardzo smacznym i znakomitym 
nie tylko mięsie, ale i tłuszczu.

Zakład Doświadczalny w Ko-
łudzie Wielkiej funkcjonuje od 
1846 r., natomiast prace hodow-
lano-badawcze nad gęsią prowa-
dzone są nieprzerwanie od 1962 r. 
Pozwoliły one na utrwalenie gene-
tycznych cech użytkowych popu-
lacji gęsi i nadanie jej nazwy han-
dlowej. Znaczącym osiągnięciem 
hodowlanym jest wyodrębnienie 
w ramach populacji dwóch rodów 
gęsi Białej Kołudzkiej, mięsnego 

i nieśnego oraz międzynarodowe-
go mieszańca o wybitnych cechach 
mięsnych – gęsi owsianej. W 2001 
r. zarejestrowano znak towaro-
wy (słowno-gra�czny) „gęś Biała 
Kołudzka”, na który Instytut Zoo-
techniki posiada prawa ochronne. 
Corocznie z fermy zarodowej za-
opatrywane są w materiał hodow-

lany stada rodzicielskie gęsi Białej 
Kołudzkiej z terenu całego kraju. 
Gęś owsiana jest obecnie hitem 
polskiego drobiarstwa, produktem 
głównie eksportowym, jednak co-
raz częściej poszukiwanym rów-
nież w kraju.

(pw)

W październiku Agencja Re-
strukturyzacji i Modernizacji Rol-
nictwa rozpocznie przyjmowanie 
wniosków o przyznanie pomocy 
w ramach dwóch działań �nan-
sowanych z pieniędzy Programu 
Rozwoju Obszarów Wiejskich na 
lata 2007-2013. Od 15 październi-
ka do 26 listopada br. będzie moż-
na składać  wnioski o przyzna-
nie pomocy w ramach działania 
„Przywracanie potencjału produk-
cji rolnej zniszczonego w wyniku 
wystąpienia klęsk żywiołowych 
oraz wprowadzenie odpowiednich 
działań zapobiegawczych”. Zostało 
ono uruchomione po raz pierwszy 
dwa lata temu właśnie po to, by 
pomóc rolnikom poszkodowanym 
wówczas przez klęski żywiołowe. 
Dotychczas ARiMR przeprowa-
dziła cztery takie nabory, a z ofe-
rowanej pomocy skorzystało oko-
ło 4 tys. gospodarstw. 

Warunki ubiegania się o po-
moc w tegorocznym naborze nie 
zmieniły się w porównaniu do 
tych  obowiązujących w poprzed-
nich latach. Z pomocy mogą sko-
rzystać ci, którzy ponieśli straty 
w wysokości co najmniej 10 tys. 

zł w majątku trwałym np. maszy-
nach, budynkach produkcyjnych 
i jeśli jednocześnie klęska żywio-
łowa spowodowała co najmniej 
30-procentowe straty w uprawach. 
Rolnik musi udokumentować po-
wstałe szkody, dołączając protokół 
z oszacowania zakresu i wysokości 
strat, który sporządza komisja po-
wołana przez wojewodę. Potrzeb-
na jest również opinia wojewody 
w sprawie zakresu i wysokości 
strat w gospodarstwie. 

Na przywracanie produkcji 
rolniczej można otrzymać do 300 
tys. zł wsparcia, ale kwota pomo-
cy nie może przekroczyć 90 proc. 
kosztów kwali�kowanych, ponie-
sionych na inwestycje w zniszczo-
nym gospodarstwie. Do�nanso-
wanie można otrzymać m. in. na 
budowę, przebudowę lub remont 
budynków służących do produkcji 
rolniczej, kupno nowych maszyn 
czy urządzeń rolniczych, odtwa-
rzanie sadów albo plantacji wie-
loletnich, jak również na zakup 
stada podstawowego zwierząt ho-
dowlanych.

(pw)

Choroba pęcherzykowa świń 
to wirusowa zakaźna choroba, 
charakteryzująca się występowa-
niem pęcherzyków na kończynach, 
ryju, błonie śluzowej jamy ustnej, 
a u macior na listwie mlecznej. Ob-
jawy choroby nie są jednoznaczne. 
Można zaobserwować brak apety-
tu, podwyższoną temperaturę po-

      Hodowla

Niebezpieczne pęcherzyki
Jeśli na skórze prosiąt pojawiają się pęcherzyki, należy przygotować się na wizytę wete-
rynarza, bo prawdopodobnie mamy do czynienia z chorobą pęcherzykową świń.

wyżej 41 stopni Celsjusza, a także  
ostrożny, chwiejny chód. Po paru 
dniach pojawiają się pęcherzyki 
w szparach międzyracicowych, na 
ryju oraz na gruczole mlekowym. 
Po tygodniu pękają. Ze względu 
na bardzo duże podobieństwo 
objawów klinicznych i zmian 
chorobowych do pryszczycy (bar-

dzo groźnej zakaźnej i zaraźliwej 
choroby zwierząt nie tylko świń, 
ale i innych gatunków), choro-
ba pęcherzykowa jest zwalczana 
z urzędu. Po zauważeniu objawów 
u zwierząt, należy niezwłocznie 
informować lekarza weterynarii.

(pw)

Przedstawicielki nowej rasy

O G Ł O S Z E N I E    P Ł A T N E



Czwartek, 27 września 201214
www.cwa.info.plTo i owo

      Wąbrzeźno

Upiększają nasze miasto
Odwiedziliśmy mieszkańców Wąbrzeźna, których ogródki znalazły się w gronie najpięk-
niejszych w mieście.

Znamy już zwycięzców VI 
edycji konkursu na najpiękniej-
szy ogródek przydomowy. W tym 
roku do rywalizacji zgłoszono 
11 ogródków. Oceniane były 
w dwóch kategoriach: przed do-
mem jedno- i wielorodzinnym.

Wszystkiego po trochu 
Gościliśmy w ogrodzie Kry-

styny Śliwińskiej, który otrzymał 
w tym roku tytuł „Złotego Ogród-
ka”. Taki certy�kat przyznawany 
jest zieleńcowi, który w poprzed-
nich latach otrzymał I miejsce 
i dwa wyróżnienia specjalne. 

Wzrok wchodzących na po-
sesję pani Śliwińskiej przyciąga 
fontanna, która zastąpiła znajdu-
jące się niegdyś w tym miejscu 
oczko wodne. Teren przy domu 
zdobią starannie uformowane 
krzewy. Pani Krystyna uprawia 
ten ogródek już 40 lat. 

- Działka była bardzo zanie-
dbana. Zaczęłam od śliwek. Przez 
te wszystkie lata ogród bardzo się 
zmieniał. Śliwki były wycinane, 
powstało ogrodzenie, nawierzch-
nia, płoty. Mam wszystkiego po 
trochu: pas owocowych drze-
wek, krzewy malin, porzeczek, 
truskawki, kawałek warzywnika, 
kwiaty, świerki – wymienia pani 
Śliwińska – Szczególnie dumna 
jestem z kwiatów i krzewów, które 
sama rozmnażam.

W „złotym” ogródku znaj-
dują się również rododendrony, 
krzewuszki, bukszpany i tuje, któ-
re pani Krystyna sama przycina. 
W niektórych pracach pomaga jej 
brat.

- Zanim człowiek zabierze się 
do uprawiania ogródka powinie 
wiedzieć np. jaką glebę dobrać 
do kwiatów i trawy, kiedy moż-
na nawozić trawę. Wiedzę można 
czerpać z książek o ogrodnictwie, 
ja  tak robiłam. Podglądałam też 
u innych osób, które uprawiają 
rośliny – opowiada właścicielka 
działki. 

Różnorodność roślin  
Po raz pierwszy w konkur-

sie na najpiękniejszy ogródek 
przydomowy startowali Dorota 
i Sławomir Rzeczewscy. Zdoby-
li pierwsze miejsce. Aż trudno 
uwierzyć, że ich zieleniec ma do-

piero rok. 
- Sami wykonaliśmy projekt 

ogródka. Mąż zrobił ogrodze-
nie z cegły, kamienia i z drewna. 
Elementy metalowe, ozdobne 
wkomponowane w ogrodzenie, 
miały tra�ć na złom, ale mąż je 
odnowił i wykorzystał – mówi 
pani Dorota. 

Pan Sławek wykonał przed 
domem trzy skalniaki: dwa z pia-
skowca żółtego i największy z ka-
mienia polnego. 

- Stworzenie tego ogródka 
wymagało pracy i cierpliwości. 
Pracowałem tam głównie podczas 
urlopu oraz po godzinach pracy – 
opowiada – Zaczęliśmy od 60 ro-
ślin. Ustawialiśmy je w donicach 
przed wkopaniem tak, by stwo-
rzyć ciekawe kompozycje. Każda 
roślina inaczej się rozrasta. Aby 
jedna w drugą nie wrastała trzeba 
było rośliny odpowiednio posa-
dzić i tak: rośliny wysokie z tyłu, 
niskopienne w środku natomiast 
płożące z przodu. Ważną kwe-
stią podczas tworzenia ogródka 
jest dobór odpowiedniej gleby 
dla roślin np. wrzosy, świerki, 
tuje, jałowce, a przede wszystkim 
rododendrony wymagają gleby 
o odczynie kwaśnym. 

Ogródek państwa Rzeczew-
skich charakteryzuje się różno-
rodnością roślin. Można tam 
znaleźć cyprysika nutkajskiego 
odmiany pendula, wierzbę man-
dżurską, świerk Lucky Strike, 
sosnę czarną, jodłę koreańską, 
pierisa japońskiego, perukow-
ca, berberysy, trawę pampasową, 
wiciokrzew i wiele innych ro-
ślin ozdobnych. Pan Sławek wie 
o nich wszystko. 

- Zawsze marzyłem o wła-
snym ogrodzie. Udało mi się tą 
pasję zaszczepić w żonie – mówi 
pan Rzeczewski. 

- Synowie też mają własny 
skalniak, którym się opiekują, 
wybierają, sadzą i pielęgnują ro-
śliny – dodaje pani Dorota. 

Z tyłu domu znajduje się ta-
ras, trawnik i ozdobny mur w sty-
lu gotyckim, który pan Sławek 
wykonał z kamienia i z cegieł 
pochodzących z rozbiórki 100-
letniego budynku. 

- Chcę coś więcej zrobić za 
domem, może wtedy ponow-
nie wystartujemy w konkursie – 
mówi pan Rzeczewski.  

Wyróżnienia za udział 
w konkursie w tej kategorii tra�ły 
do Wojciecha Trzcińskiego, Ilony 
i Aleksandra Czarneckich i Tade-
usza Mroczyńskiego.

Żeby było ładnie i przyjem-
nie

W kategorii najpiękniejszy 
ogród przed domem wielorodzin-
nym certy�kat „Złoty Ogródek” 
otrzymał zieleniec Wspólnoty 
Mieszkaniowej ul. Kasztanowa 1.

- W konkursie starujemy już 
od kilku lat. Najpierw zajęliśmy 
trzecie, potem drugie i pierwsze 
miejsce, nagrodę specjalną, tytuł 
„Złoty Ogródek” – mówi Jerzy 
Klimek mieszkaniec ul. Kaszta-
nowej 1 – Pracuje nas pięcioro 
w ogródku. Spotykamy się i pla-
nujemy co kupić. Kwiaty, krzewy, 
drzewka kupujemy za własne pie-
niądze. Od wiosny do jesieni cią-
gle tu kwitną rośliny. Na święta 
ubieramy na dworze choinki, wy-
stawiamy karmniki dla sikorek.  

- Robimy to, żeby było ładnie 
i przyjemnie. Tą ulicą w sezo-
nie letnim chodzi na Podzamcze 
i plażę mnóstwo ludzi, jest pra-
wie jak na deptaku. Dodają nam 
otuchy, chwaląc nas, że dbamy 
o zieleń. Burmistrz pokazuje na-
szą ulicę jako przykład gościom, 
że jak się chce to można zadbać 
– opowiada Teresa Markiewicz, 
jedna z osób opiekujących się 
o zieleńcem przed blokiem. 

Drugi certy�kat „Złotego 
Ogródka” tra�ł do Wspólnoty 
Mieszkaniowej ul. Sienkiewicza 
4. Poza tym w tej kategorii przy-
znano jedno wyróżnienie specjal-
ne Domowi Pomocy Społecznej. 
Takie wyróżnienie przyznawane 
jest ogródkom, które gdyby nie 
okoliczność zajęcia pierwszego 
miejsca w poprzednich latach, 
z uwagi na osiągniętą punktację 
uzyskałyby miejsce I, II lub III. 
Wyróżnienia za udział otrzyma-
ły Wspólnoty Mieszkaniowe ulic 
Sienkiewicza 6 i Żeromskiego 2 
i Spółdzielnia Mieszkaniowa ul. 
Legionistów 12. 

Ogródki były oceniane dwu-
krotnie: w maju i w sierpniu. Ko-
misja wzięła pod uwagę m.in.: do-
bór materiału roślinnego, w celu 
uzyskania efektu kolorystyczne-
go i estetycznego, zastosowanie 
i układ elementów małej archi-
tektury, elementów wodnych, 
układ kompozycyjny oraz ogro-
dzenia, nawierzchnie podjazdów, 
ścieżek. 

Tekst i fot.
Paulina Grochowalska

Perfekcyjny ogródek Doroty i Sławomira Rzeczewskich zachwycił jury

Krystyna Śliwińska jest bardzo dumna ze swojego ogródka

Dbamy o rośliny, żeby było ładnie i przyjemnie – mówią Jerzy Klimek i Teresa 
Markiewicz z ul. Kasztanowej 1

Jeden z dwóch skalniaków z piaskowca w zieleńcu państwa Rzeczewskich

Wzrok wchodzących na posesję pani Śliwińskiej przyciąga fontanna
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OGŁOSZENIA DROBNE

1.Wielkie Radowiska Żaneta Polak
2.Wielkie Radowiska Andrzejewska
3. Kurkocin Kurowski
4.Łobdowo Kurowski
5.Dębowa Łąka Nowak
6.Niedźwiedź Andzrejewska
7.Wałych Abromowska Potorska
8. Wąbrzeźno, Gliwa, Mickiewicza 16
9.Wąbrzeźno, Hałaj, Ergo, 1 maja 85/87
10.Wąbrzeźno, Rydzik, 1 maja 43
11.Wąbrzeźno, Lewandowska, 
     Pl. Jana Pawła II 11
12.Wąbrzeźno, Kopczyńska, Akcent 
     Pl. Jana Pawła II 17
13.Wąbrzeźno, Wierzbowski, Matejki 25
14. Wąbrzeźno, 1-Maja 76, BROFIN
15.Wąbrzeźno,Zygarlicka,Duo,Żeromskiego 21a
16.Wąbrzeźno, Bąk, Profit, Wolności 49F
17.Wąbrzeźno, Maćkiewicz, Wolności 49d   
18.Wąbrzeźno, Zakrzewska,  Wolności 48
19.Wąbrzeźno, Piek-mech,  Spokojna 11
20.Wąbrzeźno, Piek-nal, Grudziądzka
21.Jaworze, Karczewska
22.Osieczek, Paradowski
23.Wronie, Gródecka
24.Pólko, Osiński, Duo
25.Nowa Wieś Królewska, Czaplicka
26.Nowa Wieś Królewska, GT CARS
27.Wieldządz, Socha
28.Błędowo, Kucięba, Ani-Mar
29.Płużnica, Bartosik, Bartek
30.Płużnica, Swół
31.Czaple, Koba
32.Przydwórz, Gródecka
33.Orzechówko, Ratajczak, Agloplast
34.Pływaczewo, Gawrońska
35.Zieleń, Toczek
36.Lipnica, Kubacki, Mini-Bar
37.Małe Pułkowo, Kurowski
38. Ryńsk, Bazyl

LISTA SKLEPÓW, W KTÓRYCH 
PRZYJMUJEMY OGŁOSZENIA:

Kurki, Kaczki Szafarnia 728-557-215, 
696-389-150

Opiekunki Niemcy 662-162-137

Sprzedam Toyota Yaris 1,4 benzyna rok 
2000 trzy drzwi tel. 515-471-498

Sprzedaż piasku i żwiru Dzwierzno tel. 
519-500-191

Sprzedam mieszkanie 41 m2 w Wą-
brzeźnie tel. 783-858-394

Naprawa sprzętu elektronicznego tele-
wizory LCD, laptopy 506-931-940

Mieszkanie 3 pokoje, garaż strych. Po 
generalnym remoncie bezczynszowe, 
gaz. Cena 110 000 do minimalnej ne-
gocjacji tel. 664-683-770

Żwir i piasek czarnoziem Lipnica możli-
wość dowozu wycinka drzew i krzewów 
605-739-200

 

Sprzedam mieszkanie 2 pokoje 45 m2 
2 piętro Niedziałkowskiego 1 tel. 502-
385-193

Sprzedam dom 2 piętra wolne 2 miesz-
kania, gaz centralne ogrzewanie przy ul. 
Wolności tel. 506-141-751 lub 56/688-
26-26

Sprzedam mieszkanie 53 m2 pełna 
własność os. Marysieńka 3 piętro cena 
155000 zł tel. 605-283-810

Sprzedam mieszkanie 73 m2 4 pokoje 
IV piętro Wąbrzeźno 605-069-137

Sprzedam mieszkanie 60 m2 IV piętro 3 
pokoje W-no tel. 691-034-897

Sprzedam pszenicę i pszenżyto czysz-
czone 889-121-732

AGREGAT TYNKARSKI KALETA A-4 
2008 używany przy wykonaniu tynku 
w jednym domku. Stan b.dobry tel. 
56/682-26-45, 662-065-080

Stały zbiornik ciśnienia poj. 0,18 m3 
st. tech. b.dobry, wytwórca POLMO 
GORLICE urządzenie posiada aktualne  
świadectwo U.DT. Ważne do 2015 r. tel. 
56/682-26-45, 662-065-080

Indyki domowe(kolorowe) młode sprze-
dam tel. 601-424-129

Mikroświnki (dorastają do 15 kg) sprze-
dam tel. 601-424-129

Sprzedam mieszkanie własnościowe 
pow. 53,25 m2 oś. Hallera 15A/11 Wą-
brzeźno 3- piętro, mieszkanie środko-
we. Tel. 603-908-367
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Pogotowie

numer alarmowy 999
lub 112 z telefonów kom.

„NZOZ Nowy Szpital

Wolności 27
tel.56 688 17 25

Komenda Powiatowa Policji

numer alarmowy 997
lub 112 z telefonów kom.
Wolności 28
tel. 56 687 72 21
 
Komenda Powiatowa

Państwowej Straży Pożarnej

numer alarmowy 998
lub 112 z telefonów kom.
Matejki 11
tel. 56 689 09 00

Straż Miejska

Wolności 18
tel. 56 688 17 10

Administracja:
Starostwo Powiatowe

Wolności 44
tel. 56 688 24 50

Urząd Miejski w Wąbrzeźnie

Wolności 18
tel. 56 688 45 00

Urząd Gminy Wąbrzeźno

Mickiewicza 21
tel. 56 687 75 00

Urząd Gminy Dębowa Łąka

tel. 0 56 688 49 10

Urząd Gminy Płużnica

tel. 056 688 72 10

Urząd Gminy w Książkach 
tel.(056) 68 88 167 

Miejski Punkt Informacji

ul. Poniatowskiego 8
tel. 056 471 99 60

Powiatowy Urząd Pracy

Wolności 44
tel. 56 688 28 00

Urząd Skarbowy 

Macieja Rataja 2
tel. 56 687 17 77

Powiatowa Stacja

Sanitarno-Epidemiologiczna

1 go Maja 46
tel. 56 688 17 55

Agencja Restrukturyzacji  

         i Modernizacji Rolnictwa 

Wolności 27a
tel. 56 687 33 15

Zarząd Dróg Powiatowych 

1 go Maja 61
tel. 56 687 13 79

PKP Informacja

tel. 56 621 30 44, 56 699 50 09

PKS

tel. 56 688 14 62

INFORMATOR
Sprzedam dom w Wąbrzeźnie oraz fre-
zarkę i piłę tel. 601-228-592

Fiat Seicento 2001 r. 1,1 benzyna czer-
wony, elektryczne szyby, ważny przegl. 
OC, cena 4100 zł Wąbrzeźno tel. 781-
976-670

Sprzedam siedlisko i ziemię – Łącznie 
1,47 ha lub osobno Nowa Wieś Królew-
ska tel. 56/688-71-70

Wynajmę lokal 26 m ul. Grudziądzka – 
niska cena 691-600-960

Małżeństwo z dzieckiem szuka mieszka-
nia Wąbrzeźno i okolice 782-870-717

Zaopiekuję się starszą osobą, praktyka 
8 lat tel. 56/471-97-20

Sprzedam drewno różnego typu z do-
wozem pocięte tel. 500-227-261

Skupuje złom swój transport waga elek-
troniczna tel. 783-011-261

Wynajmę mieszkanie 80 m2 + garaż tel. 
603-200-192

Sprzedam kurczaki brojlery do uboju 6 
i 8 października tel. 693-110-176

Cegłę białą sprzedam 3 tys. szt. bloczki 
białe 3 tys. szt. Kamień polny 100 ton 
885-871-298

Zaopiekuje się dzieckiem. Posiadam 
doświadczenie tel. 697-580-875

Sprzedam wózek inwalidzki, balkonik, 
krzesło sedesowe 721-196-101

Mieszkanie do wynajęcia 2 pokoje 
w kamieniycy tel. 535-817-503

Szukam Pracy mężczyzna lekki stopień 
niepełn. Średnie 532-478-203

Sprzedam Volvo v40 1997 pierwsza rej. 
1999 1,9 TD cena 8900 tel. 519-500-
191

Sprzedam mieszkanie 50 m2 bezczyn-
szowe po kapitalnym remoncie tel. 504-
191-464 Wąbrzeźno

Mieszkanie 2 pokoje 44 m2 parter za-
mienię na 3 pokoje tel. 600-933-687

Sale wynajmę na imprezy okoliczno-
ściowe + katering BAR ul. partyzanta 
10

Domek letniskowy murowany w Przy-
dworzu sprzedam konta. ul. Partyzanta 
10

Świerk srebrzysty 0,4 – 1,8 m cena 20-
80 zł/szt. Dekoracyjny na kształt kolo-
rystykę k. Golub-Dobrzynia tel. 56/683-
22-58

Mam mieszkanie do wynajęcia 59 m2 w 
Wąbrzeźnie tel 56/495-90-13

R E K L A M A
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Czwartek 27.09.2012

dzień 7:00 - 19:00
noc 19:00 - 7:00
Piątek 28.09.2012
dzień 7:00 - 19:00
noc 19:00 - 7:00
Sobota 29.09.2012

dzień 7:00 - 19:00
noc 19:00 - 7:00
Niedziela 30.09.2012

dzień 7:00 - 19:00
noc 19:00 - 7:00

15/21/26
11/15/17

12/16/19
8/12/14

10/14/16
10/11/13

9/13/15
7/10/12

1002 hPa
1004 hPa

1002 hPa   
1005 hPa

1004 hPa
1003 hPa

1007 hPa
1011 hPa

temperatura
minimalna/odczuwalna/maksymalna

ciśnienie

16 km/h
10 km/h

9 km/h
5 km/h

15 km/h
15 km/h

23 km/h
13 km/h

wiatr

0 mm
0 mm

2,2 mm
1,8 mm

7,1 mm
0 mm

0,4 mm
0 mm

deszcz

P
o
g
o
d
a

Horoskop 27.09. – 3.10. 

Wodnik (21.01.-19.02.)
Wpływy planetarne są teraz 
niekorzystne, a negatywne 
skutki mogą być długotrwa-

łe. Taki czas lepiej przeczekać, przykładając 
się do pracy tak zawodowej, jak i domowej, 
nie dopuszczając do zaległości.

Koziorożec (22.12.-20.01.)
Spędzisz najbliższe dni wśród 
nowych ludzi, miłych wrażeń, 
mogą też pojawić się interesu-
jące perspektywy. Najprawdo-

podobniej wydarzy się coś nieoczekiwane-
go i ekscytującego.

Ryby (20.02.-20.03.)
Zawieraj ważne znajomości, 
załatwiaj sprawy. Nie ma takiej 
dziedziny, która przyniosłaby Ci 
rozczarowanie. Nie odmawiaj, je-

śli ktoś ze znajomych poprosi Cię o pomoc. 
Zyskasz wdzięczność i uznanie.

Bliźnięta (22.05.-22.06.)
Niebo nad Tobą zdecydowanie 
się rozjaśni. To, co dotąd Cię 
niepokoiło, odejdzie z Twego ży-
cia. Uwierzysz, że los się odmie-

ni i tak też będzie. Zastanów się, co chcesz 
uzyskać w przyszłości.
Rak (22.06.-22.07.)

Będziesz promieniować wdzię-
kiem, a osoby płci przeciwnej 
nie pozostaną na to obojętne. 
W stałych związkach panować 

będzie harmonia, a w tych chłodnych da się 
zauważyć przypływ uczuć.

Lew (23.07.-23.08.)
Ktoś może pomóc Ci urzeczy-
wistnić zamiary i plany, o których 
myślałeś od dawna. Poczujesz, 
że ogarnia Cię chęć do działania 

i do życia. Zabierz się teraz za dawno od-
kładane sprawy.

Waga (23.09.-22.10.)
Znaczące pozytywne zdarze-
nia. Możesz liczyć na dobre 

wiadomości. Odczujesz satysfakcję i ogar-
nie Cię przekonanie, że przed Tobą wiele 
dobrych chwil, a przyszłość kryje upragnio-
ne spełnienie.

Skorpion (24.10.-22.11.)
Obudzi się w Tobie potrzeba 
przeżywania emocji. Życie na-
bierze smaku, spojrzysz na swo-

je sprawy z większym optymizmem i wiarą, 
że nawet jeśli czegoś w nich brak, to wkrót-
ce pojawi się obok.

Strzelec (23.11.-21.12.)
Będziesz w dobrym nastroju. 
Ludzie, od których zależy coś 
istotnego, okażą Ci życzliwość 

i pomoc. Możliwe nowe przyjaźnie, a nawet 
narodziny uczuć. Nie wzbraniaj się przed 
podróżą, ona może odmienić Twoje życie.

Byk (21.04.-21.05.)
Czas wyciszenia i odprężenia. 
W pracy też będzie spokojnie, 
starczy Ci sił na spacery czy 

jazdę na rowerze. Otoczenie wyda Ci się 
bardziej życzliwe. Być może zapragniesz 
poprawić z kimś kontakty.

Panna (24.08.-23.09.)
Czeka Cię teraz wiele zadań na 
rzecz innych. Niewykluczone, że 
ktoś poprosi Cię o opiekę nad 

psem, dzieckiem, albo w pracy będziesz 
musiała kogoś zastąpić. Nie obawiaj się, że 
możesz nie dać rady. Poradzisz sobie.

Baran (21.03.-21.04.)
Łatwiej będziesz znosić wszel-
kie cienie codzienności. Mogą 
się teraz pojawić ludzie, którzy 

pomogą Ci rozwiązać istotne problemy. Do 
wielu spraw podejdziesz z większym, niż do-
tąd, optymizmem.

 

SPOSÓB WYKONANIA
Roztopić masło w dużym rondlu na średnim ogniu. Podsmażyć  cebulę, by zmiękła. Dodać ziemniaki i liście rzod-
kiewki, pokrywając je masłem. Wlać bulion drobiowy. Doprowadzić do wrzenia. Zmniejszyć ogień i gotować przez 
30 minut. Kiedy zupa lekko ostygnie, przelać ją do blendera. Zmiksować na gładko. Dodać śmietanę. Podawać 
z plasterkami rzodkiewki.

 ZUPA Z LIŚCI RZODKIEWKI
Składniki:
2 łyżki masła     1 duża cebula, pokrojona w kostkę
2 średnie ziemniaki pokrojone w plasterki   225 g surowych liści rzodkiewki
1 l bulionu drobiowego    80 ml śmietany 30 proc.
5 rzodkiewek pokrojonych w plasterki   

SPOSÓB WYKONANIA
Rzodkiewki dokładnie umyć, obrać i włożyć do garnka. Dodać szczyptę soli, łyżkę masła i szklankę bulionu. 
Gotować aż rzodkiewka zmięknie. Wyjąć z bulionu, oprószyć cukrem i zrumienić na patelni na reszcie masła. 
Posypać mąką i znów smażyć. Przełożyć do bulionu i zagotować. Doprawić do smaku solą oraz pieprzem. Gdy 
sos jest zbyt gęsty, dodać mleko. 

 DUSZONE RZODKIEWKI
Składniki:
pęczek rzodkiewek     sól
pieprz      cukier
1 szklanka bulionu     2 łyżki masła
1-2 łyżki mąki pszennej    kilka łyżek mleka 

SPOSÓB WYKONANIA
Rzodkiewkę, jajka i żółty ser zetrzeć na tarce. Szynkę i ogórki pokroić w drobną kostkę. Por i szczypiorek drobno 
pokroić. Wszystkie składniki wymieszać, doprawić i połączyć z majonezem.

 SAŁATKA Z RZODKIEWKĄ
Składniki:
2 pęczki rzodkiewek     1/2 pora
1 puszka groszku zielonego    25 dag szynki
25 dag żółtego sera     2 woreczki ugotowanego ryżu
2 świeże ogórki     6 jajek
pół pęczka szczypiorku    sól, pieprz
5-6 łyżek majonezu     

KrzyżówKi panoramiczne SUDOKU
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      Piłka nożna

Gwiazda w Unii
W piątek zarząd klubu do-
piął transfer Dawida Za-
miatowskiego. Będzie on 
ogromnym wzmocnieniem 
siły ataku.

I N F O R M U J Ę
iż zgodnie z art. 35 ust. 1 ustawy z dnia 21 sierpnia 1997 r. o gospodarce 
nieruchomościami (Dz. U. z 2010 r. Nr 102, poz. 651 z późniejszymi 
zmianami) została wywieszona na tablicy ogłoszeń Urzędu Miasta Wą-
brzeźno przy ulicy Wolności nr 18 oraz zamieszczona na stronie inter-
netowej miasta www.bip.wabrzezno.com w dniu 27 września 2012 r. na 
okres 21 dni informacja o przeznaczeniu do sprzedaży  zabudowanej 
nieruchomości komunalnej położonej w obrębie 1 miasta przy ulicy 
Wolności nr 46. W związku z powyższym, osoby którym przysługuje 
pierwszeństwo w nabyciu nieruchomości na podstawie art.34 ust.1 pt. 1 
i 2 wyżej wymienionej ustawy, mogą składać stosowne wnioski w ter-
minie 6 tygodni licząc od dnia wywieszenia wykazu. 

Burmistrz Wąbrzeźna
/-/ Leszek Kawski

O G Ł O S Z E N I E  P Ł A T N E 

Ogłaszam pierwszy nieograniczony przetarg ustny na dzierżawę 
części działki pod drobne uprawy określonej numerem ewidencyjnym 76/4 o powierzchni 474 m², położo-
nej w obrębie 2 miasta Wąbrzeźna przy ulicy Żwirki i Wigury, zapisanej w księdze wieczystej KW nr TO1-
W/00027978/3 i przeznaczonej w planie zagospodarowania miasta w funkcji podstawowej pod zabudowę 
mieszkaniową jednorodzinną, pensjonatową, wielorodzinną niskiej intensywności i usługi nieuciążliwe. 

Cena wywoławcza rocznego czynszu dzierżawnego wynosi 48,00 złotych
(słownie: czterdzieści osiem złotych)

Wadium ustalono na kwotę 5,- zł (słownie: pięć złotych)
Postąpienie ustalono w kwocie nie niższej niż 1,- zł (słownie: jeden złotych) 

Czynsz dzierżawny płatny będzie w następujących terminach : 
za pierwszy rok w terminie 14 dni od daty podpisania umowy,
w następnych okresach bez wezwania do 30 października każdego roku.
Przetarg odbędzie się dnia 31 października 2012 r. o godz. 10°° w siedzibie Urzędu Miasta Wąbrzeźno 
przy ulicy Wolności nr 18–sala nr 19. Warunkiem przystąpienia do przetargu na dzierżawę nieruchomości 
jest wpłacenie wadium na konto Gminy Miasto Wąbrzeźno – 47 2030 0045 1110 0000 0219 3690 lub 
w kasie Urzędu w terminie najpóźniej do dnia 26 października 2012 r. włącznie.  Z uzasadnionej przyczy-
ny przetarg może być odwołany.
Wadium zostanie zaliczone na poczet czynszu dzierżawnego, a z osobą, która przetarg wygra zawarta zo-
stanie umowa na okres 3 lat. Pozostałym uczestnikom przetargu wadium zostanie zwrócone w takiej samej 
formie, nie później niż przed upływem 3 dni od daty zamknięcia, unieważnienia, odwołania bądź zakończe-
nia przetargu wynikiem negatywnym.
Dzierżawca nieruchomości zobowiązany będzie do uiszczania podatku od nieruchomości zgodnie z obo-
wiązującymi przepisami ordynacji podatkowej.
Dowód wniesienia wadium przez uczestnika przetargu oraz dokument potwierdzający tożsamość podlegają 
przedłożeniu komisji przetargowej przed otwarciem przetargu. Zawarcie umowy dzierżawy winno nastą-
pić w dniu określonym przez wydzierżawiającego. Data ta zostanie wyznaczona najpóźniej w ciągu 21 
dni od dnia rozstrzygnięcia przetargu a o terminie jej zawarcia zostanie dzierżawca poinformowany. Jeżeli 
osoba ustalona jako dzierżawca nieruchomości nie przystąpi bez usprawiedliwienia do zawarcia umowy 
w miejscu i terminie podanym w zawiadomieniu, wydzierżawiający może odstąpić od zawarcia umowy 
dzierżawy, a wpłacone wadium nie podlega zwrotowi. 
Nieruchomości tej nie obciążają żadne długi, ograniczone prawa rzeczowe ani ograniczenia w rozporządza-
niu i nie istnieją należności publiczno-prawne stanowiące podstawę wpisu hipoteki przymusowej. 
Szczegółowych informacji na temat przetargu udzielają pracownicy Wydziału Geodezji, Budownictwa i In-
westycji Urzędu Miasta Wąbrzeźno, ul. Wolności nr 18, pokój nr 2a, tel.(0-56)688-45-28 lub przez pocztę 
internetową: e-mail: gg@wabrzezno.com.
Tekst niniejszego ogłoszenia opublikowany został również na internetowej stronie Miasta Wąbrzeźno pod 
adresem: www.bip.wabrzezno.com 

Burmistrz Wąbrzeźna
/-/ Leszek Kawski 

Wąbrzeźno, dnia 27.09.2012 r.

O G Ł O S Z E N I E  P Ł A T N E 

Kilka godzin przed meczem 
z Drwęcą Adabet udało się pozy-
skać zawodnika toruńskiej Elany 
Dawida Zamiatowskiego. Stało 
się to dzięki temu, że zawodnik 
rozwiązał swój kontrakt z ekipą 
z Torunia z winny klubu. Przepisy 
w tym przypadku pozwalają piłka-
rzowi na zmianę barw klubowych 
i grę w innej drużynie. Dawid ma 
25 lat i jest wychowankiem to-
ruńskiej Elany, gdzie grał i zbie-
rał doświadczenie od początku 
swojej kariery. Liczymy, że jego 
występy na II-ligowych boiskach 
będą znacznym wzmocnieniem 
lini ofensywnej wąbrzeskiej Unii. 
Dawidowi życzymy jak najwięcej 
strzelonych bramek w barwach 
naszego klubu.

Dawid Otremba

Dawid Zamiatowski - foto www.
elanowcy.pl

TERMINARZE ROZGRYWEK WOJEWÓDZKICH 

W PIŁCE RĘCZNEJ SEZON 2012/ 2013 

II. LIGA DZIEWCZĄT - DZIECI   ROCZNIK 2001 i młod-
sze trener - B. Taczyński
GRUPA  A

1. DRWĘCA NOVAR LUBICZ  17.11.2012
2. UKS  BOBRY BOBROWO  02.02.2013
3. UKS VAMBRESIA WĄBRZEŹNO 10.03.2012
4. MKS  ELTRONIK BRODNICA  20.04.2013 

IV. LIGA DZIEWCZĄT - MŁODZICZKI MŁODSZE ROCZ-
NIK 2000 i młodsze trener - J. Rutkowski
GRUPA  B
1. UKS VAMBRESIA WORWO WĄBRZEŹNO  
      10.11.2013 
2. UKS BOBRY  BOBROWO    
      16.12.2013
3. MKS ELTRONIK BRODNICA  03.02.2013
4. UKS NOVAR DRWECA LUBICZ II   
      23.02.2013

LIGA MŁODZICZEK ROCZNIK 1998 - 1999 trener J. 
Rutkowski
GRUPA  B
1. MKS ELTRONIK BRODNICA  07.10.2012
2. UKS VAMBRESIA WORWO I  27.10.2012
3. UKS VAMBRESIA WORWO II  18.11.2012
4. UKS BOBRY BOBROWO  09.12.2012

LIGA JUNIOREK MŁ. ROCZNIK 1996 - 97  trener B. 
Taczyński
1.  UKS  DRWĘCA NOVAR  LUBICZ
2. UKS  SOKÓŁ  BYDGOSZCZ
3. UKS  VAMBRESIA  WORWO   WĄBRZEŹNO
4. UKS  OLIMPIJCZYK  KOWALEWO
5. MKS  ELTRONIK   BRODNICA 
1. KOLEJKA  06.10.2012- sobota
 UKS  NOVAR  I - MKS  ELTRONIK
 UKS VAMBRESIA - UKS  OLIMPIJCZYK 
 SOKÓŁ  BYDGOSZCZ - pauza
2 .KOLEJKA  20.10.2012- sobota
 MKS  ELTRONIK - UKS  VAMBRESIA
 SOKÓŁ  BYDGOSZCZ - UKS  NOVAR  I 
 UKS  OLIMPIJCZYK - PAUZA  
3.KOLEJKA    03.11.2012- sobota
 UKS  VAMBRESIA - SOKÓŁ  BYDGOSZCZ 
 UKS  OLIMPIJCZYK - MKS  ELTRONIK
 UKS  NOVAR  I - PAUZA
4.KOLEJKA   17.11.2012 - sobota
 SOKÓŁ  BYDGOSZCZ - UKS  OLIMPIJCZYK
 UKS  NOVAR  I - UKS  VAMBRESIA
 MKS  ELTRONIK - PAUZA
5.KOLEJKA   01.12.2012- sobota
 UKS   OLIMPIJCZYK - UKS  NOVAR   I
 MKS  ELTRONIK - SOKÓŁ  BYDGOSZCZ
 UKS  VAMBRESIA - PAUZA
LIGA JUNIOREK ROCZNIK 1994 - 95 trener B. Ta-
czyński
1. UKS  OLIMPIJCZYK  KOWALEWO
2. UKS VAMBRESIA  WORWO  WĄBRZEŹNO
3. UKS  DRWĘCA  NOVAR  LUBICZ
1.KOLEJKA 14.10.2012 - niedziela
 UKS  OLIMPIJCZYK - UKS  NOVAR
 UKS  VAMBRESIA - pauza
2.KOLEJKA 21.10.2012 - niedziela
 UKS  NOVAR - UKS  VAMBRESIA
 UKS  OLIMPIJCZYK - pauza 
3.KOEJKA 04.11.2012 - niedziela
 UKS  VAMBRESIA -UKS  OLIMPIJCZYK
 UKS  ALFA - pauza

O G Ł O S Z E N I E  P Ł A T N E 

Gminna Spółdzielnia 
,,Samopomoc Chłopska”

w Książkach, ul. Wąbrzeska 8

ogłasza przetarg ustny nieograniczony

na sprzedaż Piekarni z wyposażeniem o pow. 467,5 m 2, po-
łożoną na działce o pow.0.35 ha w Książkach.

Cena wywoławcza wynosi 250.000 zł

Wadium w kwocie 25.000 zł należy wpłacić na konto  
w Banku Spółdzielczym Golub-Dobrzyń Oddział w Książ-
kach nr 86 9489 0002 2003 0008 6134 0001. w terminie do 
dnia 15.10.2012 r.

Przetarg odbędzie się w dniu 18.10.2012 r. o godz. 11-tej 
w siedzibie Spółdzielni w Książkach, ul.Wąbrzeska 8.

Zainteresowani mogą oglądać nieruchomość oraz zapo-
znać się z regulaminem przetargu i dokumentacją dotyczącą 
nieruchomości w siedzibie Spółdzielni począwszy od  dnia 
01.10.2012r. w godz. od 10:00 do 13:00.

Spółdzielnia zastrzega sobie prawo odwołania przetargu, 
a także jegi unieważnienia bez podania przyczyn.
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Jesteśmy kierunkiem o zabarwieniu religijnym, idealistycznym, kult dla Państwa jest dla 
nas mitem, świętością i nie ma takiej ofiary, której byśmy dla niego nie ponieśli. Ten 
egoizm państwowy, ten kult czegoś wielkiego odcina nas wyraźnie od wszystkich innych 
kierunków, opartych na materialistycznym poglądzie” - w ten sposób brzmiało motto Le-
gionu Młodych - organizacji obecnej również w przedwojennym Wąbrzeźnie.

       II Rzeczypospolita

Legioniści

Legion Młodych był orga-
nizacją stworzoną w 1929 roku, 
popierającą sanację i Józefa Pił-
sudskiego. Nazwa Legion wzięła 
się od Legionów Polskich z okre-
su I wojny światowej. To właśnie 
na idei legionistów mieli opierać 
się działacze Legionu Młodych. 
Tak, jak członków OSP nazywa się 
druhami, tak członków Legionu 
Młodych nazywano legionista-
mi. W Wąbrzeźnie Legion działał 
całkiem sprawnie. Posiadał nawet 
oddział żeński. W 1933 roku do 

oddziału żeńskiego dołączono 12 
dziewcząt. Działanie organizacji 
popierały lokalne władze, w tym 
starosta Zygmunt Kalkstein oraz 
inspektor szkolny Mieczysław 
Matuszkiewicz, który był jedno-
cześnie prezesem Kółka Seniorów 
Legionu. To wszystko sprawiało, 
że należeć do Legionu Młodych 
zwyczajnie się opłacało. Na legio-
nistów patrzono przychylniejszym 
okiem przy przyjmowaniu do 
szkół czy pracy.

PW

Metalowe odznaki orzełka bez korony 
były stałym elementem strojów człon-

ków Legionu Młodych

Wąbrzeski Młyn Parowy na początku lat 20. trafił z niemieckich w ręce żydowskie. Była to sól 
w oku wielu nastawionych „prawicowo” mieszkańców miasteczka. To właśnie sprawa pewnej 
kradzieży i żydowskiego młyna stała się okazją do uderzenia w „starszych braci w wierze”.

       Kryminał

Złodzieje „z musu”
We wrześniu 1922 roku z ma-

jątku Wałycz ukradziono zboże. 
Złodziejami okazali się robotnicy 
rolni. Kradzież jakich wiele, ale...
skradzione zboże tra�ło do wą-
brzeskiego młyna, a ten zarządza-
ny był przez Żydów. To wystarczy-
ło, by m.in. opublikować w prasie 
przepełniony nienawiścią tekst pt. 
Zaraza żydowska. Niestety nie był 
to incydentalny przypadek. Silna 
nienawiść do Żydów towarzyszyła 
wielu Polakom w tamtym okresie. 
Uważali oni Żydów za zdrajców, 
którzy najpierw wdzięczyli się 
Niemcom, a następnie z otwarty-
mi ramionami witali Bolszewików. 
Poza tym w Wąbrzeźnie i innych 

miasteczkach obawiano się zalewu 
żydowskich sklepów i towarów. 
Taka sytuacja panowała już w wie-
lu miastach byłej Kongresówki. 
Oto obszerne fragmenty artykułu 
„Zaraza żydowska”

- Zażydziwszy Kongresów-
kę i Małopolskę, nie mówiąc już 
o kresach, które niedługo staną 
się koloniami żydowskiemi w Bol-
szewii uderzyli obecnie na naszą 
dzielnicę, która przed uni�kacją 
zaczęła się odniemczać, obecnie 
odniemczanie ustaje, a wzrasta 
zażydzenie i coraz to nowa pla-
cówka ekonomiczna dostaje się 
w ręce żydowskie. Przed niedaw-
nym czasem, tak ważna placówka 

jak młyn parowy w Wąbrzeźnie 
z rąk niemieckich przeszedł w ręce 
żydowskie. Skutki dopuszczenia 
Żyda nie dały na siebie długo cze-
kać, bo oto przed paru tygodniami 
w majętności Wałycz, ujawnioną 
została znaczna kradzież zboża, 
której dopuściła się służba p. Dąb-
skiego, a odbiorcą zboża rozumie 
się był żydowski młyn w Wąbrzeź-
nie. Zapewne i niskie instynkty 
i skłonności służby w danym wy-
padku odgrywają dużą rolę, lecz 
pomimo swych złych skłonności 
ci ludzie nie mając pewnego zbytu 
nie uciekaliby się do tak znacznych 
kradzieży”.

PW

O Polskim Instytucie Naukowym z Wąbrzeźna pisaliśmy już wielokrotnie. Była to idea 
tyleż chwalebna co niestety niemożliwa do zrealizowania. Być może dlatego, że zbyt po-
ważna jak na typowych mieszkańców miasta.

       II Rzeczpospolita

Instytut wyższych sfer

W pierwszym zarządzie Pol-
skiego Instytutu Narodowego w 
Wąbrzeźnie znaleźli się szanowani 
obywatele: prezesem został Antoni 
Chołoniewski (galicyjski dzienni-
karz i publicysta). Po odzyska-
niu niepodległości przez Polskę, 
zamieszkał w 1919 r. w Sopocie, 
potem w Gdańsku. Pracował tam 
nad odbudową polskości kresów 
zachodnich i zabierał głos w in-
nych ważnych sprawach polskich. 
Wiceprezesem Insytutu został 
Stanisław Jasiński i oraz profesor 
Kazimierz Lubecki. Sekretarką za-
rządu została z kolei Maria Oswal-
dowa Potocka - żona hrabiego Po-
tockiego i właścicielka Piątkowa.

 Jeszcze w 1922 roku w ramach 
wąbrzeskiego Instytutu powołano 
do życia Pomorską Radę Sztuki. 

 24 września 1922 roku w sali 
magistratu w Wąbrzeźnie zebrała 
się śmietanka artystów pomor-
skich: historycy sztuki, plastycy i 
gra�cy. Pomorska Rada Sztuk była 
jednak tworem sztucznym. Jeszcze 
w tym samym miesiącu w Wą-
brzeźnie odbył się jeden z wykła-
dów Instytutu na temat „Zygmunt 
Krasiński a bolszewizm”.

- Prelegent odmalowawszy 
rozwój �lozo�czny talentu Kra-
sińskiego zajął się szczegółowo 
ideologią Nieboskiej komedii, a 
zwłaszcza wykazaniem tych po-

dobieństw, które zachodzą między 
obozem Pankracego z Nieboskiej 
komedii, a dzisiejszą Rosją komu-
nistyczną. Słuchacze nagrodzi-
li wywody prelegenta gorącemi 
oklaskami - relacjonuje wykład 
jedna z gazet.

 Problemem Instytutu był 
mały odsetek osób zainteresowa-
ny m.in. wykładami. Ich tematyka 
sprawiała, że na sali pojawiała się 
głównie miejscowa inteligencja 
oraz okoliczni ziemianie. Instytut 
zamknął się na pewną małą grup-
kę osób zamiast próbować zain-
teresować kulturą szersze masy 
społeczne.

PW

      Polityka

Sojusznicy bez granic
Szczecin, Wrocław, Zielona Góra, Gorzów – te miasta nie 
należałyby do Polski, gdyby nie... Stalin. Jeden z naj-
większych dyktatorów w historii paradoksalnie bronił 
propozycji ziem zachodnich dla Polski, choć miał w tym 
swój interes. Nową Polskę próbowali za to okroić zachod-
ni „sojusznicy”.

Sposób rozumowania zachod-
nich polityków był prosty: jeśli 
Rzeczpospolita wpadła – zresztą za 
ich przyzwoleniem – w sidła Związ-
ku Radzieckiego, to należało osłabić 
ją na tyle, na ile tylko było to możli-
we. Radziecki satelita z szerokim do-
stępem do morza i całym Śląskiem 
wydawał się gorszym rozwiązaniem 
niż kadłubowe państewko pozba-
wione jednocześnie ziem wschod-
nich i jakiejkolwiek rekompensaty 
na zachodzie. Krótko mówiąc, Bry-
tyjczycy i Amerykanie spisali nas na 
straty. Poważne nadzieje wciąż nato-
miast wiązali z Niemcami – szcze-
gólnie, gdy na horyzoncie zamaja-
czyło widmo zimnej wojny.

Już na konferencji poczdam-
skiej w lipcu 1945 roku brytyjski 
premier Winston Churchill nalegał, 
by nie przekazywać Polsce niemiec-
kich miast. Zresztą premier Zjed-
noczonego Królestwa upierał się, 
że broni także naszych interesów: 
„Rekompensata powinna jakkol-
wiek odpowiadać stracie. Niczego 
dobrego nie przyniesie Polsce zdo-
bycie tak wielkiej ilości dodatko-
wego terytorium”. Na szczęście dla 
Polski kilka dni później, na skutek 
ogłoszenia wyników przegranych 
przez niego wyborów, Churchill 
opuścił Poczdam. Razem z nim nie 
odeszły jednak plany pozbawienia 
Polski nowych nabytków terytorial-
nych. Wprawdzie strona radziecka 
przeforsowała poprowadzenie linii 
granicznej wzdłuż Odry i Nysy Łu-
życkiej, ale wielka gra dopiero się 
zaczynała. Churchill nadal grzmiał, 
że zdominowany przez Rosjan rząd 
polski zachęcono do dokonania 
olbrzymich i krzywdzących anek-
sji kosztem Niemiec. Podobnego 
zdania był amerykański sekretarz 
stanu w gabinecie Harry’ego Tru-
mana, James Byrnes, który we wrze-
śniu 1946 roku odwiedził Stuttgart, 
głośno opowiadając się przeciwko 
utrwaleniu polskiej granicy zachod-
niej. Ścisły projekt amerykański rok 
później przygotował jego następca, 
znany ze swojego planu odbudowy 
Europy George Marshall. Zgodnie 

z propozycją Marshalla, adresowaną 
do Związku Radzieckiego, Polska 
miałaby oddać Niemcom cały Dol-
ny Śląski, Ziemię Lubuską i Pomo-
rze Zachodnie aż do Kołobrzegu. 
Granice na południu miały kończyć 
się na Górnym Śląsku, a więc prze-
biegać podobnie, jak przed wojną. 
Inny wariant zakładał umiędzyna-
rodowienie Śląska. Sprawa stała się 
nawet bardziej paląca, kiedy zachod-
nia część Niemiec odzyskała nieza-
leżność jako Republika Federalna 
Niemiec. Nowy kanclerz Konrad 
Adenauer, oświadczył w 1951 roku 
w Bundestagu: „Chcę jasno powie-
dzieć, że dla nas ziemie po drugiej 
stronie Odry i Nysy są częściami 
Niemiec”. Rewindykacja zachod-
nich województw Polski miała być 
pierwszym krokiem po zjednocze-
niu RFN i NRD.

O Stalinie można powiedzieć 
wszystko, ale na pewno nie to, że 
był przyjacielem Polaków. Jednak 
to właśnie jego postawa zagwaran-
towała Polsce dzisiejsze terytorium. 
Oczywiście, przywódca ZSRR nie 
sprzeciwiał się planom aliantów 
z czystej dobroci serca: jak najbar-
dziej uwzględniał oddanie Niem-
com polskich ziem zachodnich, ale 
pod warunkiem zjednoczenia RFN 
i NRD w ramach jednego, zdomino-
wanego przez komunistów państwa. 
Na szczęście dla Polski, Niemcy rze-
czywiście zostały zjednoczone, ale 
dopiero 40 lat później, w zupełnie 
innych warunkach politycznych. 
Sam Związek Radziecki potrzebo-
wał z kolei 20 lat, by upewnić się, 
że granie kartą ziem odzyskanych 
nie pozwoli zdobyć kontroli nad 
całymi Niemcami. W końcu w 1965 
roku radziecki rząd zagwarantował 
Polsce nienaruszalność zachodniej 
granicy. Rząd Republiki Federalnej 
Niemiec postąpił tak samo, ale do-
piero w 1970 roku – 25 lat po za-
kończeniu wojny. W ramach słynnej 
grudniowej umowy pomiędzy RFN 
i PRL Niemcy ostatecznie zrzekli się 
Śląska i Pomorza Zachodniego.

(pw)

W Poczdamie, przy okrągłym stole, ale i w kuluarach zapadały kluczowe decyzje 
dotyczące granic obecnej Polski
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      Liga orlika

Bez niespodzianek
Sobotnia kolejka ligi orlika odbyła się bez niespodzianek. 
Swoje mecze pewnie wygrały drużyny z czołówki. Po raz 
kolejny Pływaczewo nie stawiło się na zawody.

      Lekkoatletyka

Przełajem nad jeziorem
20 września na jeziorem Zamkowym odbyły się biegi przełajowe. Wzięli w nich udział 
uczniowie podstawówek, gimnazjów i szkół średnich.

Piękna pogoda przywitała 
uczestników i organizatorów bie-
gów przełajowych. Na starcie sta-
nęły liczne reprezentacje. Zawody 
odbyły się w samo południe nad 
jeziorem Zamkowym. Stratowali 
w nich uczniowie z miejscowych 
i powiatowych szkół. Na zwycięz-
ców czekały nagrody i medale. 
Dodatkowo każda najlepsza piąt-
ka z każdego z biegów otrzymała 
przepustkę do wojewódzkich za-
wodów w biegach przełajowych, 
które odbędą się już 28 września 
w Bydgoszczy. W zależności od 
wieku biegaczy, rozgrywano je na 
różnych długościach. Najkrótszy 

dystans do przebiegnięcia mieli 
uczniowie podstawówek, najdłuż-
szy szkół średnich. Na zdrowiem 
biegaczy czuwał ratownik me-
dyczny Batrosz Rybszleger, który 
na szczęście nie musiał interwe-

niować. Najlepsi biegacze, już 
w nadchodzący piątek udadzą się 
do Bydgoszczy, gdzie mniejmy na-
dzieję z sukcesami reprezentować 
będą swoje szkoły.

Dawid Otremba

Szkoły podstawowe-chłop-
cy:
1. Różycki Karol  SP-Myśliwiec
2.Pawłos Marcin SP-Myśliwiec
3.Karaś Krzysztof SP-Ryńsk
4.Schroter Bartosz SP-Książki
5.Osiński Marcin SP-Ryńsk
Szkoły podstawowe-dziew-
częta:
1.Sobecka Lucyna SP 2 W-no 
2.Weber Weronika SP 3 W-no
3.Oliwa Nadia SP 3 W-no
4.Kłyza Weronika SP Ryńsk
5.Bielawa Joanna SP 2 W-no
Gimnazja-dziewczęta:
1.Markowska Julia Gim.W-no
2.Zielińska Kira Gim.W-no
3.Plewa Katarzyna Gim.W-no
4.Przekota Angelika Gim.
Ryńsk
5.Głogowska Sabina Gim.W-
no
Gimnazja-chłopcy:
1.Hancyk Dominik Gim.Ryńsk
2.Osetek Hubert Gim.Ryńsk
3.Falkowski Piotr Gim.Zieleń
4.Markiewicz Miłosz Gim.W-
no
5.Piasecki Kamil Gim.W-no
Szkoły średnie-dziewczęta:
1.Lubańska Agnieszka LO 
w-no
2.Trozdowska Martyna ZS 
Wronie
3.Guściora Monika LO W-no
4.Brzezińska Dominika LO 
W-no
5.Rogowska Nikola ZS Wro-
nie
Szkoły średnie-chłopcy:
1.Kopczyński Szymon ZS Wro-
nie
2.Sankiewicz Patryk ZS Wro-
nie
3.Muller Krzysztof ZS Wronie
4.Nędza Łukasz LO W-no
5.Murawski Mateusz LO 
W-no

W miniony weekend rozegra-
no szesnastą już kolejkę spotkań 
ligi orlika. Swoje pojedynki zgod-
nie wygrywali faworyci. Kolejny 
raz zespół Pływaczewo nie doje-
chał na swój mecz. W pierwszym 
meczu dnia lider Re�ex/Underart 
zmierzył się Collegem. W mi-
nionej rundzie w meczu tych ze-
społów raz wygrał Re�ex, a drugi 
pojedynek zakończył się remisem. 
Trudno było wskazać pewniaka 
do wygranej. Pojedynki obu ekip 
zawsze przynosiły emocje. Lepiej 
spotkanie rozpoczęły Tygrysy, 
które za sprawą Arka Gębki i naj-
lepszego strzelca ligi Szymczaka 
wyszły na dwubramkowe pro-
wadzenie. Lider wyglądał w tym 
meczu zdecydowanie lepiej, pro-
wadził grę i kontrolował tyły. Raz 
tylko błąd w obronie bezlitośnie 
wykorzystał Waszkowski, który 
płaskim strzałem pokonał Zieliń-
skiego. Do przerwy jeszcze kilka 
znakomitych akcji Re�exu, zatrzy-
mywał stojący tego dnia w bramce 
Collegu Rozwadowski. Kilkukrot-
nie gospodarze razili brakiem sku-
teczności. Po zmianie stron nic się 
nie zmieniło. Tygrysy dalej były 
zespołem lepszym, co udokumen-
towali strzelając rywalom cztery 
bramki. Najpierw do siatki tra�ł 
Grzemski, wykorzystując znako-
micie wyłożoną piłkę przez Arka 
Gębkę. Kolejne tra�enie dołożył 
Miłosz Gębka. To bramka była 
na prawdę rzadkiej urody. Strzał 
z dystansu w samo okienko nie 
dał nawet szans na jakąkolwiek 
reakcję golkipera Collegu. Na 5:1 
podwyższył po problematycz-
nym rzucie karnym Radek Cisło, 
a dzieła zniszczenia dokończył 
ponownie Szymczak. Dominacja 
lidera w tym pojedynku była wi-
doczna gołym okiem. Być może na 
słabszą postawę Collegu wpłynął 
fakt, że tego dnia ekipa dyspono-
wała wąską ławką rezerwowych, 
co było widać w drugiej odsłonie. 
Lider wygrał pewnie i do zdoby-
cia mistrzostwa brakuje mu tylko 
1. punktu w trzech spotkaniach. 
Tylko jakaś katasrofa, musiałaby 
pokrzyżować planu Tygrysom. Już 
dziś mogą czuć się mistrzami. Po 
sukcesie na hali, już niebawem do-
łożą kolejny sukces w postaci mi-
strzostwa ligi orlika.

W drugim pojedynku zagrał 
vice-lider z czwartymi w tabeli 
Katarzynkami. Również mecze 
między tymi zespołami zawsze 
były interesujące. Katarzynki żeby 
myśleć na koniec sezonu o po-
dium nie mogły tego pojedynku 
przegrać. Worwo raczej pewne 
już drugiego miejsca do meczu 
podeszło na luzie. Mecz zaczyna 
się o szybkich ataków gospodarzy 
(Katarzynek). Worwo jakby oszo-

łomione tym stanem rzeczy nie 
potra�ło zapanować nad szybko 
grającym przeciwnikem. Już w 4. 
minucie prostopadłą piłkę zagry-
wa Smycz. Dopada do niej Za-
krzewski i w sytuacji sam na sam 
z Leisem nie marnuje okazji. Kilka 
minut po stracie gola, inicjatywę 
zaczęli przejmować zawodnicy 
vice-lidera. Gra piłką zmuszała 
gospodarzy do biegania, co kosz-
towało ich sporo sił. W 12. minu-
cie prawą �anką przedarł się Rafał 
Wąs, który płaskim i precyzyjnym 
strzałem pokonał Maciaszka. Wy-
nik 1:1 do przerwy odzwierciedla 
zmagania na placu gry. Do tego 
momentu mecz był wyrównany.

Po zmianie stron, na boisku 
doinował już tylko jeden zespół. 
Szybką bramkę na początku dru-
giej połowy zdobywa Marcin Za-
wadzki. Chwilę potem ten sam 
zawodnik jest faulowany przez 
Maciaszka w polu karnym i sędzie 
dyktuje karnego. Na bramkę za-
mienia go Marcin Stempski. Silny 
uderzeniem pod poprzeczkę nie 
daje szans na reakcję golkiperowi. 
Te dwa tra�enia podcięły szkrzy-
dła Katarzynkom, które przestały 
wierzyć w końcowy sukces. Poeł-
niali kardynalnę błędy w defensy-
wie, które wykorzystywali piłkarze 
Worwo. Na 4:1 podwyższył kapitan 
zespołu, który z bliskiej odległości 
dopełnił formalności po dograniu 
Janusza Marciniaka. Kolejne dwa 
tra�enia dołożył Marcin Stemp-
ski, który skompletował już po raz 
kolejny hatt-tricka. Przy tak wy-
sokim prowadzeniu Worwo, lewą 
stoną przedarł się Domachowski, 
którego w nieprzepisowy sposób 
zatrzymał bramkarz Worwo i sę-
dzia znów wskazjue na wapno. 
Tym razem atomowy strzał Smy-
cza nie dał szans Marcinowi Leis 
na skuteczną interwencję. Ostat-
niego gola zdobył w końcówce 
meczu jeszcze Słojkowski Tomek 
i ostatcznie Worwo pewnie po-
konało Katarzynki 7:2.  Porażka 
mocno skomplikowała Katarzyn-
kom drogę na podium. W następ-
nej kolejce zagrają z bezpośred-
nim rywalem do zajęcia trzeciego 
miejsca ekipą Agro-Lidera.

Ostatni mecz dnia organiza-
torzy, ze względu na nieobecność 
Pływaczewa, przesunęli o 45. 
minut wcześniej. Zagrały w nim 
ponownie College i aspirujący 
do miejsca na podium Agro-Li-
der. Szybkie prowadzenie objęli 
piłkarze Collegu, którzy dzięki 
tra�eniom Stachowskiego, Ma-
kowskiego oraz Lewandowskiego 
wyszli na prowadzenie. Na bramki 
rywala odpowiedział do przerwy 
tyklo raz Patryk Ciesielski. Taki 
wynik był sporą niespodzianką. 
Wzmocnieni piłkarze Agro-Lide-

uczennice podstawówek pobiegły na najkrótszym dystansie

zwyciężczynie z gimnazjum wraz z nauczycielami

wśród chłopców w najstarszej kategorii bezkonkurencyjny okazał się Kopczyński 
Szymon

medaliści już w piątek pobiegną w zawodach wojewódzkich w Bydgoszczy

w kategorii szkół średnich wygrała Lubańska Agnieszka (w środku)
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      Piłka nożna

Dobra dyspozycja
W sobotę na własnym boisku wąbrzeska Unia wygrała drugi mecz z rzędu. Tym razem 
unici okazali się lepsi od Drwęcy Ababet Golub-Dobrzyń.

      Piłka nożna

Pierwszy punkt
W sobotę piłkarze Zrywu Książki zanotowali pierwszy re-
mis. Punkt zdobyli na własnym boisku remisując z Viktorią 
Czernikowo.

Do pojedynku z przedostat-
nią w tabeli Drwęcą wąbrzeźnianie 
przystąpili bez kilku podstawowych 
zawodników. Kontuzja w spotkaniu 
w Chełmży, wyeliminiowała jak 
dotąd najlepszego strzelca naszego 
zespołu Sebastiana Isbrandta. Jego 
powrót w tej rundzie jest raczej 
niemożliwy. Z innych przyczy nie 
mógł zagrać również Marcin Go-
łąb, a Szymon Markiewicz cały czas 
przebywa poza granicami naszego 
kraju. Sporym wzmocnieniem siły 
ataku miał być sprowadzony do klu-
bu na kilkanaście godzin przed me-
czem Dawid Zamiatowski. Trenerzy 
liczyli na to, że Dawid zastąpi kontu-
zjowanego Isbrandta w zdobywaniu 
bramek. Początek meczu imponują-
cy ze strony miejscowych. Już w 1. 
minucie unici powinni prowadzić. 
Strzał przewrotką Zamiatowskiego, 
nie znalazł jednak drogi do bramki. 
Kolejne minuty potwierdzają domi-
nację gospodarzy. Do kuriozalnej 
sytuacji dochodzi w 15. minucie. 
Nowy napastnik Unii, po zderze-
niu z obrońcą gości doznaje kontu-
zji i musi opuścić placy gry. Dawid 
zdążył zagrać kwadrans i pokazał, 
że jego doświadczenie z boisk II ligi 
powinno mieć ogromne znaczenie 
dla gry całego zespołu. Jak groźna 
okaże się kontuzja Zamiatowskie-
go, przekonamy się na początku 
tygodnia, kiedy to Dawid przejdzie 
badania. Kolejna strata na dłuższy 
okres tak znakomitego napastnika 
byłaby katasrofą. W jego miejsce na 
placu pojawił się Oskar Olszewski. 
Jak się okazało Oskar znakomicie 
zastąpił Zamiatowskiego. Po kilku 
minutach gry otrzymał podanie ze 
środka pola i w sytuacji sam na sam 
pokonał bramkarza przyjezdnych. 
Po zdobyciu prowadzenia gra toczy-
ła się w środku pola. Żadna z ekip 
do przerwy nie miała już dogod-
nych sytuacji na zmianę wyniku. 
Z jednobramkowym prowadzeniem 
unici zeszli do szatni na przerwę.

W tym czasie nad stadionem 
zaczęły gromadzić się czarne chmu-
ry i rozpętała się burza. Kiedy pił-
karze wychodzili rozgrywać drugą 
połowę, nad ich głowami nastąpiło 
oberwanie chmury. Bez przerwy 
padający deszcz, zimno i wieją-
cy silny wiatr nie wpływały pozy-

tywnie na przebieg meczu.Śliska 
i grząska nawierzchnia utrudniała 
grę. Emocji jednak nie zabrakło. 
Goście próbowali doprowadzić do 
remisu, lecz dobrze dysponowana 
linia defensywna Unii nie pozwalała 
na zbyt wiele. W 58. minucie piłkę 
z lini obrony wyprowadzili wąbrzeź-
nianie. Tra�ła ona na lewą stronę do 
Jarka Rybszlegera, który dośrodko-
wał ją w pole karne. Lecącą na gło-
wę Olszewskiego futbolówkę ręką 
zatrzymał obrońca gości. Arbiter 
bez wahania wskazał na wapno. Do 
piłki ustawionej na jedenastym me-
trze podszedł Ciechacki i pewnym 
strzałem w prawy górny róg poko-
nał golkipera Drwęcy. Kilka minut 
po zdobyciu drugiej bramki, znów 
w sytuacji sam na sam znajduje się 
Olszewski. Wypuszcza sobie pił-
kę, a bramkarz gości ścina naszego 
nastnika. Sędzia wskazuje kolejne 
wapno. Cieszą się zawodnicy Unii. 
Jednak boczny arbiter sygnalizu-
je coś głównemu. Ten podbiega 
do lini bocznej i po chwili zmienia 
decyzję, przyznając rzut wolnym 
przyjezdnym. Olszeskiego upomina 
żółtą kartką za symulowanie faulu. 
Dalej nad placem gry przechodziła 
straszna ulewa. Piłka momentami 
zatrzymywała się w kałużach, które 
tworzył mocno padający deszcz. 

Kiedy kibice szykowali się już 
po mału do opuszczenia stadionu, 
nastąpił zwrot akcji. W okolicach 
25. metra sędzia przyznaje rzut wol-
ny ekipie z Golubia. Zubrzycki usta-
wia mur, a do futbolówki podchodzi 

Bartek Jagielski. Atomowym strza-
łem po śliskiej murawie pokonuje 
naszego golkipera. Piłka po strzale 
Jagielskiego skozłowała na siódmym 
metrze i przez mokrą trawę nabrała 
większej szybkości. Wobec tak pie-
kielnego strzału Zubrzycki mimo 
interwencji był bez szans. Goście 
poczuli,że można jeszcze coś w tym 
meczu ugrać i przejęli inicjatywę. 
Ich ataki nabrały rumieńców. Mo-
mentami unici desperacko wybijali 
piłki z lini obrony. W doliczonym 
już czasie gry, piłkę z rogu dośrod-
kowuje pomocnik Drwęcy. Ta tra�a 
na głowę jednego z napastników, 
a ten kieruje ją do bramki. Zubrzycki 
odprowadza futbolówkę wzrokiem. 
Na szczęście na linii bramkowej stoi 
Bartek Gierada, który wyręcza na-
szego bramkarza i wybija ją z linii. 
Ta tra�a do Jarka Rybszlegera, któ-
ry kilkudziesięcio-metrowym po-
daniem obsłuża Olszewskiego. Ten 
kolejny raz znajduje się sam na sam 
z bramkarzem, który fauluje Oskara 
w polu karnym. Tym razem arbiter 
nie ma wątpliwości i dyktuje kolej-
nego karnego. Do jedenastki pod-
szedł Kalinowski. Strzałem w lewy 
róg, po rękach golkipera piłka wpa-
da do siatki. Sędzia pozwolił jesz-
cze zawodnikom rozpocząć grę od 
środka, po czym zakończył zawody.

Cieszyć może komplet punk-
tów w dwóch ostatnich pojedyn-
kach z Legią Chełmża i Drwęca 
Adabet. Martwić mogą kontuzje 
kluczowych zawodników. Miejmy 
nadzieję, że kontuzja Zamiatow-
skiego nie okaże się groźna i będzie 
on do dyspozycji już w najbliższej 
kolejce. Dzięki wygranej Unia zaj-
muje bezpieczne 7. miejsce w tabeli 
z dorobkiem 13. punktów. Naszych 
piłkarzy czekają jednak dwa bardzo 
ciężkie spotkania. Najpierw na wy-
jeździe zagrają z czwartym w tabeli 
Strażakiem Przechowo, a potem na 
własnym boisku podejmą niepo-
konanego dotąd lidera rozgrywek 
Chełminiankę Chełmno.

Dawid Otremba

Spotkanie w drugiej połowie toczyło się przy ciągle padającym deszczu

Trener Isbrandt (na drugim planie) przekazuje uwagi strzelcowi gola Ciechackiemu

W sobotnie popołudnie pił-
karze Zrywu, stanęli przed szansą 
na pierwsze w tym sezonie punkty. 
Przed własną publicznością, za-
grali ze słabo spisującą się Viktorią 
Czernikowo. Mecz lepiej rozpoczęli 
przyjezdni, którzy osiągneli przewa-
gę i zdominowali środek gry. Poda-
nia ze środka pola od Jakuba Fur-
mańskiego do napastników gości, 
często kończyły się odgwizdaniem 
pozycji spalonej. Obrońcy Zrywu, 
mieli spore kłopoty z upilnowaniem 
szybkich i zmieniających pozycję 
napastników. W tym okresie ata-
ki piłkarzy z Książek, rozbijały się 
o defensywę przyjezdnych. W 25. 
minucie akcję lewą stroną placu gry 
zainicjował obrońca gości i dośrod-
kował w pole karne. Do piłki skoczył 
Patryk Kwiatkowski oraz Gajewski. 
Futbolówka tra�ła na głowę obrońcy 
Zrywu, a ten próbując wybić piłkę, 
pokonał własnego bramkarza. Strzał 
Gajewskiego przeleciał między no-
gami Czyżykowskiego i goście ob-
jęli prowadzenie. Obrońca Zrywu 
obchodził tego dnia 33. urodziny 
i samobójcze tra�enie nie było naj-
lepszym prezentem. Po stracie gola 
piłkarze z Książek ruszyli do odra-
biania strat. Na efekty kibice nie mu-
sieli czekać zbyt długo. Niespełna 10. 
minut od straty gola rzut rożny dla 
miejscowych. Dośrodkowanie z na-
rożnika Artura Nowaka, tra�a pod 
nogi jubilata Gajewskiego, a ten ato-
mowym uderzeniem z pola karnego 
tra�a futbolówką w poprzeczkę. Na 
szczęście piłka odbija się za linią 
bramkową i sędzia zalicza tra�enie. 
Radość zdobywcy gola, jest duża. Po 
samobójczym tra�eniu, klika minut 
potem rehabilituje się zdobywając 
wyrównanie. Gol zdobyty przez 
Gajewskiego był na prawdę rzadkiej 
urody. Po zdobyciu bramki gospo-
darze osiągnęli przewagę, jednak 
nie udokumentowali jej kolejnymi 
tra�eniami. Do przerwy wynik nie 
uległ już zmianie.

Po zmianie stron zawodnicy 
odu zespołów poszli na wymianę 
ciosów. Od początku trwała ostra 
walka w środku pola. Akcja za ak-
cją. Mecz mógł się na prawdę po-
dobać. Szybkie ataki raz lewą, raz 
prawą stroną zarówno gości jak 
i gospodarzy nie przynosiły efektu. 
Wreszcie na kwadrans przed za-

kończeniem spotkania piłkę z autu 
w pole bramkowe wrzucił Tomasz 
Sulikowski. Futbolówka w znany 
tylko dla bramkarza przyjezdnych 
sposób tra�ła w poprzeczkę i odbiła 
się na 5. metr. Dopadł do niej Mul-
ler i mierzonym strzałem tuż przy 
słupku pokonał golkipera z Czerni-
kowa. Winę za stratę bramki ponosi 
bramkarz gości, który zachował się 
jak mało doświadczony gracz w tej 
sytuacji. Gospodarze dalej atakowa-
li, ale nie przynosiło to rezultatów. 
Idealnej sytuacji nie wykorzystał 
Artur Nowak, którego strzał zza 
pola karnego wyłapał bramkarz. Bli-
żej końca spotkania do głosu zaczęli 
dochodzić przyjezdni. Nie mając nic 
do stracenia ruszyli do śmiałych ata-
ków. Defensywa gospodarzy radziła 
sobie jednak  z naporem Viktorii. 
Jednak  w 90. minucie po rzucie 
wolnym piłka ląduje w polu kar-
nym Zrywu. Obrońcy wybijają ją. 
Ta tra�a na 16.metrze po nogi Pa-
tryka Kwiatkowskiego, który silnym 
strzałem pokonuje Czyżykowskiego. 
Bramkarz gospodarzy przy strzale 
był bez szans. Piłkarze Viktorii do-
prowadzają do remisu. Gospodarze 
czekając na końcowy gwizdek faulu-
ją zdobywce gola na 20. metrze. Sę-
dzia przyznaje rzut wolny. Do piłki 
podchodzi Paczkowski i sprytnym 
strzałem nad murem tra�a w słupek 
bramki Czyżykowskiego. Miejscowi 
„wracają z dalekiej podrózy”. Kilka 
chwil potem sędzia kończy spo-
tkanie. Pierwszy punkty w sezonie 
zdobyty.

Przyznać należy, że postawa 
piłkarzy Zrywu w tym meczu może 
napawać optymizmem i być do-
brym prognostykiem przed kolejną 
potyczką. Zawodnicy muszą byc 
jednak skoncenrowani przez całe 
spotkanie. Nie mogą pozwolić so-
bie na stratę bramek w doliczonym 
czasie. Gdyby Paczkowski tra�ł 
z wolnego, gospodarze zostaliby bez 
punktów. Udało się jednak zdobyć 
jendo oczko. Nie zmieniło to sytu-
acji w tabeli. Zryw nadal pozostaje 
na ostatnim miejscu. Za tydzień 
czeka piłkarzy trudny mecz wyjaz-
dowy ze Zrywem Wrocki, który jest 
trzeci w tabeli. O zdobycz punktową 
na wyjeździe będzie bardzo trudno. 

Dawid Otremba

Orlicy 
Gol Brodnica - Unia Wąbrzeźno 4:3

bramki dla Unii: Kołodziejczak 2, Talkowski
Młodzicy

Unia Wąbrzeźno - Elana Toruń 0:0
Trampkarze

Unia Wąbrzeźno - Radzynianka Radzyń 7:0
bramki dla Unii: Sobota 5, Osetek 2
Juniorzy Starsi 

Unia Wąbrzeźno - Drwęca Golub-Dobrzyń 0:4
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